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Ś w ię t o  n a r o d o w e  Ł o t w ^
RepuibLka Ł o tew ska  i spo łeczeńs t­

wo ło tew sk ie  obchodzi dziś, 15 m a ja  
1937 r., trzecią roczm cę  dn ia  ta k  p a ­
m ię tn eg o  w d z ie jach  w yja rzm ionego  
n a ro d u ,  że s ta l  się on obecnie  świętem 
n a ro d o w e m  Łotyszów .

Gdy rozleciało  się w gruzy  Cesar 
*two N iem ieckie  po wielkiej w ojnie  
i—-• w ładza  o k u p a n tó w  g e rm a ń sk ic h  
in ik ła  n a d  B a łtyk iem  P ow sta ł  podów  
czas p ie rw szy  rząd  n iepodległej Ł o t­
wy w d n iu  17 lis topada 1918 r .  by  na 
za ju trz  ogłosić uroczyście  n iezaw i­
słość i z jednoczenie  n a ro d u  ło tew skie  
go. W ładzę  p ie rw szego  szefa rządu

t

od rad za jąceg o  się kraju wziął w swe 
łęce  d r  Karo l U lm anis

Był to dzień, gdy sp raw ied liw ość  
d zie jow a z a t ry u m fo w a ła  n ad  s i łam i 
po tęg  zaborczych . Z ap o czą tk o w ał  on 
[organizację n a ro d u  ło tew skiego, jako  
*uwre re n a  w łasnego  losu. P rzyn iós ł  w 
k o n sek w en c j i  u z n an ie  now szecline j 
o cz ie lnośc i  nowej R epublik i,  k tó ra  
weszła do zespołu  p a ń s tw  E u ro p y  po 
w oi»nne j w c h a ra k te rz e  rów n o rzęd n e  
go je j  cz łonka . Ł o tw a  obchodzi dzień 
18 l is topada  corocznie  jako  p am ią tk ę  
n u o d z . n  sw ej n iezawisłości w sensie 
p r -e d e  w szystk im  m ięd zy n aro d o w y m .

In n e  jest znaczenie  dzisiejszego 
Święta naro d o w eg o  Łotw y, obchodzo  
ił-ego nie m n ie j  u roczyście , niż kolejne 
ro czn ice  18 lis topada  1918 ro k u .  Zgro 
m ad zem e  N aro d o w e  ło tew sk ie  u ch w a  
liło 15 lutego 1922 r. k o n s ty tu c ję  mło 
de; R epublik i.  Pod  w zględem  fo rm al 
no-praw m vm  n a tc h n ie n ia  do n ie j  czcr 
p a n e  by ły  z Zachodu , z k o n s ty tuc ji

W e jm a rsk ie j  Rzeszy Niemieckiej oraz  
inych  p o m n ik ó w  u s ta w o d a w s tw a  p a r  
la m e n ta rn e j  dem o k rac j i ,  d o s tosow a­
n y c h  do poz iom u  życia tych, co od­
w iecznie  żyli w s ło ń cu  niepodległości.

Po  w ejściu  w  życiu tej konsty tuc ji  
zakw itło  w Ł otw ie  rych ło  se jm ow ladz 
w o, a wdadze. w ykonaw cze  zostały 
bez resz ty  podporządlkoane p a r la m e n  
łowi P o w tó rzy ła  sie na terenie tego 
k ra ju  h is to r ia  tak dobrze  znana i u 
nas, w Polsce. Ciągłość i kon sek w en  
cju poliy ki zag ran iczne j  i wewmęlrz- 
ne j  s ta ły  się fikc ją . Całe życie wypeł 
r.iły rozg ryw ki we\ynętrzne pom iędzy  
a m b ic ja m i i in te resam i k lik  i j e d n o ­
stek, k tó ry m  uzdo ln ien ia  dem agogicz 
ne —  a p rzew ażn ie  i b r a k  głębszych 
s k ru p u łó w  —  otw orzy ły  drogę do Sej­
m u, a nas tęp n ie  i do pełni w ładzy  w 
państw ie .

T en  s ta n  rzeczy s taw ał się szczegól­
nie n iep o k o jący  wobec tru d n eg o  poło 
ż m i a  po litycznego  m łodego pań s tw a .  
Rosja Sowiedka p o tra f i ła  sobie z jed­
n a ć  znaczn ie jszą  część ło tew sk ie j  so­
c ja lne j d e m o k ra c j i  i p rzy  je j  pom ocy  
p ro w ad z ić  politykę, k tó ra  szła k u  uza  
leżnieniu  życ:a gospodarczego  k ra j i  
od Rosji, dzięki w ie lk im  zam ów ie­
n iem . jak ie  o trz y m y w a ł  p rzem ysł ło ­
tew ski od ZSRR. W ars tw y  robotn icze , 
ir "  m ieśln icze  i p rzem ysłow e , z a ró w ­
no jak han d lo w e , s taw ały  się n a  tej 
d r rd z e  coraz  b a rd z ie j  zależne od po ­
tężnego są s iad a  ze W sch o d u .  Niepo 
dległość gospodarcza  w y m y k a ła  się z 
rąk . Z kolei p rzyszed ł  i (kryzys ekono 
m iczny, szczególnie do tk liw y  dla wsi 
ło tew skie j.  R ządy  lewicy se jm ow ej

jadinow icza , w k tó ry m  o b ją ł  tekę m i 
n łs tra  kom unikac ji .  M inister Spaho 
jest jed n ą  z najw ybitn ie jszych  osobi­
stości jugosłow iańskiego świata

Goerfng znowu we Włoszech
AVENECJA, (PAT). — O goetz. 16 | gleni premier Goerlng powitany na 

min. 45 p rzy b y ł  tu specjalnym poclą 1 dworcu przez miejscowe władze.

Jugosłowiański min. komunikacji 
przybywa do Polski

BIAŁOGRÓD, (PAT). W  dn. 16 
b. m . p rzy b y w a  do  Polski z  w izytą  
o f ic ja lną  m in is ter  kom u n ik ac j .  kró le­
s tw a Jugosław ii p dr  M ehm et Spa­
h o  M unster  Spalm przebyw ać  będzie  
w Polsce 8 dn  . Z am ierza  zwiedzić i 
zapoznać  się bliżej z u rząd zen iam i 
p o r io w y m i naszego w ybrzeża  m o r ­
skiego oraz z po lsk im i w ytw órn iam i 
m ater ia łów  kolejowych. M inistrowi 
S p a h r  tow arzyszą  d y rek to r  genera lny  
Jugosłowiańskich kolei pańs tw o w y ch
P N aum ow iez oraz sekre tarz  oso­
bisty.

Minister d r  M ehm et Spaho ukoń- 
62 studia niższe i ś rednie  w  Seraje 
wie, studiu praw nicze, zakończone dy  
pc i tri doktorsk im , odbyw ał w  W ie 
dn  i. P racow ał na jp ie rw  w sądow nic t 
wie, po czym w ad w o k a tu rze  w  Bo 
*ni M r. 1918 został o b ra n y  człon 
kiem Ivomi-teti. Narodowego, a 1 listo 
p ada  tego / ro k u  k o m isarzem  k o m u ­
n ikacji ,  p o c / ł j t ilegrafów w  rządzie 
n a ro d o w y m  Bośni i H ercegow iny W  
p ie rw szym  gabinecie k o n cen tracy j­
n y m  Daństwa S. II. S. b y ł  m in is trem  
lasów i kopalń , posłem do K onsty­
tuan ty ,  w y b ran y m  z Sorajewia i Ba 
nia iuk; \ y  m a rc u  1921 w rz ą d / ie  N.
P asicza  bvł m inistrem  przem ysłu  i 
h m  dro, ż k tórego  to stanowiska usta 
p ił w  lu łvm  1922 r.. pośw iącając  się 
akc ji  p Lityceoej. W  w yborach  1923 
r. wszedł do p a r la m e n tu  n a  czele gru 
py 18 posłov W  r 1924 by ł  m in is t­
rem  przem ysłu  i h a n d lu  W  czerwcu 
1D33 r. wrócił do rządu  prem iera  Stc

ULMANIS

nie po tra f i ły  d bać  o ro ln ic tw o  k ra ju ,  
s tanow iące  rdzeń  u k ła d u  g o sp o d a r­
czego Ł otw y, gdzie p o n a d  60%) oby 
w ateli  żyje na  roli. Fala  b a n k ru c tw a  
cb ię ła  s fe ry  w ieśniacze talk gw ałtów  
nie, że gdy  rap. w  ro k u  1937 uległo 
licytacji p rz y m u so w e j  313 gospo­
d a r s tw  w ie jsk ich , to W r 1933 ilość 
ta wy niosła 430, a w c iąg u  p ie rw ­
szych  3 m iesięcy 1934 r. u ros ła  po 
w yże j  3.000 1 T ru d n o śc i  z b i lan sem  
p ła tn iczy m  i u t rz y m a n ie m  w alu ty  do 
pe łn iły  ob razu

K atas tro fa  zdaw ała  się zbliżać 
W ów czas  to p rzyszła  p am ię tn a  d la  

Ł o tw y  chw ila  w ew nętrznego  p rze ło ­
m u. Człowiek, k tó ry  s ta n ą ł  ongiś, w  
d n iu  18 l is topada  1918 r., n a  czele 
p ie rw szego  rz ą d u  niepodległej Łotwy, 
p rzyszedł znów do  roli d ecydu jące j  
w chwili g roźnej dla o jczyzny. W  no

K o f i f g r e n £ l a | t i i 9 R . B 3 r t a
LONDYN, (PAT). —  Min. Beck 

odby ł w czora j  ro zm o w y  z m in is t ra m i 
sp ra w  zagran icznych  F ran c j i ,  W ęgier  
i F in land ii .

O godiz. 12 w pół. m in . Becka od 
wledził m in . Delbos ł zabaw ił  około 
godziny, p r z y  czym  w  ciągu tego cza 
su o ba j  m in is trow ie  s p ra w  zag ram cz  
n y ch  F ran c j i  i Polski d o kona li  prze 
g lądu  in te re su jący ch  oba  rządy  spraw

P opołudn iu ,  o godz. 5 odwiedził 
m in . Becka m in is te r  sp raw  zagr. W ę 
gier K anya, o godz. 6 p rzyby ł do 
m in Becka min. spr, zagr. F in land ii  
IłolsL.

cy z 15 n a  16 m aja  dr. Karo l Ulma- 
r-.:s, w sp o m ag an y  przez m in . sp raw  
w ojskow ych  gen. Bałodisa, op ie ra jąc  
f>;ę na części g a rn izo n u  Rygi, ogłosił 
s tan  w o jen y  w państw ie ,  zaw ieszając  
dz ia ła lność  partyrj po li tycznych  i se j­
mu.

Ciężka odpow iedzia lność , j a k ą  
w ziął na siebie dr. K. U lm an is  nie 
o kaza ła  się p o n a d  jego siły. U dźw ig­
nął je j  b rzem ię  i sp ro s ta ł  koniecznoś 
ciom dzie jow ym . P rzy w ró c i ł  pow agę 
pańs tw a ,  au to ry te t  silnej w ładzy  i po 
czucie jedności oraz so lidarności na 
ro d o w ej  w śród  Łotyszów. T w a rd ą  rę 
1 ą zgniótł w archo ls lw o  i wy-plenił 
p ryw atę .

Rów nocześnie  rozpoczą ł  up o rczy ­
wą i k o n se k w e n tn ą  po li tkę  ekonom i 
czną. Łotw a p rzes ta ła  iść w k ie ru n k u  
dalszego uza leżn ien ia  się od Rosji So 
wieckiej. P rzem ysł  je j  i han d e l  zoricn 
tow ane  zostały na  ry n k i  zachodn ie  i 

1 sk an dynaw sk ie ,  bądź  n eu tra ln e  po li­
tycznie  b ądź  przy jazne . G ospodarstw o 
w ie jsk ie  zyskało  n a leżn ą  opiekę p a ń  
stwa. W ysok ie j  jakości tow ary  s tan ­
d a ry zo w an e  p rzem y słu  ro ln eg o  (m as­
ło, bekony, ja ja)  szuka ły  zbytu  w 
p rzem y s ło w y ch  k r a in a c h  zachodn ie j  
E u ro p y .  P rzem y s ł  zwrrócil się k u  ryn 
k om  w ew nętrznym . N astąp iło  znacz- 
r e  uspoko jen ie  i odprężen ie  w stosuri 
k i c h  o b ro tu  p ieniężnego. Odżył kre  
dy t m ora ln y  i f inansow y  w k ra ju

Ciężar g a tu n k o w y  p a ń s tw a  zyskał 
na pow yższej m e tam o rfo z ie  b a rd zo  
z n e z n i e  wt polityce zagran iczne j.  —  
Ł o tw a  zaczęła od dn  15 m aja  193 f r.

dążyć do rea l izo w an ia  iuei is to tnej 
n iezależności w s to su n k ach  między- 
naro d o w y ch ,  w ysuw ając  m etodę  ścis 
łej neu tra lnośc i  wobec gry  wielkich' 
m o cars tw  sąs iedn ich  oraz  zasadę na  
tu ia ln e j  so lidarności in te resów  
p ań s tw  ba łtyck ich . P rz y  tych  zamie 
iz e n ia c h  pań s tw o  ło tew sk ie  kiero-- 
w a ć  się usiłu je  poczuc iem  trzeźwości 
1 rzete lnego  rea lizm u

Nie jes t  rzeczą t ru d n ą  d opa trzyć  
się analogii p rzeżyć  Ł o tw y  z m a ja  
1934 r .  do  w ypadków , przez  jak ie  
przeszła  Polska o 8 lat wcześniej, rów  
l.ież w pam ię tn e  dn i m a jo w e  r. 1926.

Zrozum ien ie  dom osłpśe i p rze łom u  
z d n ia  15 m a ja  1934 r  dla przyszłoś 
ci p a ń s tw a  i n a ro d u  jes t  wT Ł o tw ie  
pow szechne; stąd też stał «ię on obok  
18 lis topada  d ru g im  dn iem  św ięta  n a  
rodowego.

D zień 18 l is topada  d la  Ł o tw y  —  
to dzień try u m fu  n ad  w rog iem  zew­
nę trznym . Dzień 15 m a ja  —  to rocz 
r ic a  zw yciężenia  w łasnej słabości i 
w jd źw ig n ięc ia  k o n s t r u i ty w n y c h  p ;er 
w iastków  na pow ierzchn ię  życia. To 
t ry u m f  Ł o tw y  narodow ej,  k tó ra  ko- 
n 'ecznośc iom  rozw oju  sw ej indyw idu  
alności e tn icznej i m ocy  p a ń s tw a  —  
p o d p o rząd k o w a ła  w szystk ie  inne  
względy.

Nic p rze to  dziwnego, że sp raw ca  
tej p rzem iany ,  a dzisiejszy p rezyden t  
p ań s tw a ,  d r  Karol jUlmanis, podniósł 
w ysoko  a u to ry te t  sw ój m ora ln y  
v śród ro d a k ó w  i s ta ł  się dzięk: n ie­
m u wodzem  n a ro d u  łotew-skiego w Je 
go dzisiejszej dobie l is topadow ej.

?owsteńcv M flrd u ia  „Żelazny Pas"
SAN SEBASTIAN, (PAT). —  Ra­

diostacja tutejs»/a komunikuje, ie  od 
działy powstańcze zbliżyły się już do 
,.żelaznego pasa“, stanowiącego ostał

nią linię obronną Bilbao, oraz doda 
jc, że bombardowanie tych prazycyj 
przez artylerię 1 lotnictwo powstań 
cze rozooezęło się w dniu dzisietsaym

Franko nie gwarantuje niepodległości
Baskom

ST. JE A N D E  LUZ, (PAT). —  Agen 
c ja  H avasa  donosi,  że jeden  z dyp lo  
m a tów  h iszp ań sk ich  zbliżony d o  rzą 
du  w B urgos  p rzep ro w ad z i ł  w Bilbao

Hiszpańskie dzieci w francuskim porcie La Rochelle, dokąd przywieź ono ja z zagrożonego Bilbao.

rozm ow y z osobam i, s to jącym i blisko 
rz ą d u  bask ijsk iego .

W  ro z m o w a c h  tych, noszących  
c h a ra k te r  o fic ja lny , p o ru szo n a  zos ta ­
ła rów nież kw estia  p ro k lam acy j ,  zrzu  
canych  os ta tn io  p iz e z  sam olo ty  pcw  
s tańcze  na Bilbao. Na zapy tan ie ,  czy 
t ieść  tych p ro k la m a c y j  należy u w a ­
żać za z a g w aran to w an ie  przez gen. 
F ra n c o  au to m o n ii  k r a ju  Basków , dy 
p lo m a ta  odpow iedział przecząco. —  
U trzym ana  n a to m ia s t  zostan ie  d aw ­
na  o rgan izac ja  „ F u e ro s"  p rz y z n a ją ­
ca  pew ne  przyw ile je  au tonom iczne  
w ładzom  samorządowymi

R«iumstrulKja.riąduerafSdagn
ATENY, (PAT). —  N astąp iła  tu  

w czora j r e k o n s t ru k c ja  gab inetu  grec 
kiego. M in is t rem  sp ra w  w ew nętrz ­
n y c h  m ia n o w a n y  został  g en e ra ł  w st. 
spoczynku  D ouren tis ,  m in is t rem  han 
ćHu •—• Kritikos, kup iec  Grosista.

I ,ł.J-_:A42 p. Premttu  
w LubwsSdm

LUBLIN, iPAT) —  D a. 14 maja 
rb. prezes rady ministrów i m>n spr 
wewn gen. Sławoj Składkowski przy 
był n a  teren woj. lubelskiego i pa zep 
rowadził inspekcję powlaiów: zamoj 
skiego, tomaszowskiego, hrubieszow­
skiego, chełmsflilegu, lubelskiego i M 
Lubliną.
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Nie Ibędzie zw yżk i cen mięs?
W ARSZAWA, (PAT). —  Prasa do 

aosl, że związek eksporterów bekonu 
I artybułnw zwierzęcych, w spńuizi ’& 
jąt z  akeją urzędową, zmierzającą 
de obniżenia kosztów utrzymania 
w których produkty mięsne odgrywa 
ją bardzo ważną rolę, złożył w dniu 
13 km. za pośrednictwem dyrektora 
związku St. Gaynego i kierownika sek  
ejł Tadeusza K łosow skiego następu 
jącc oświadczenie na ręce dyrektora 
Imielskiego, członka komisji kontroli 
cen:

—s Przy obecnym poziomic cen 
Irzody chlew ne11 podaży surowca na 
rynkach krajowych, polski związek 
eksporterów bekonu 1 artykułów rwie 
rzęrych, na podstawie porozumienia 
t  zainteresowanymi członkami, nie 
znajduje potrzeby do podwyższenia 
oków iązująeycb w tej chwili een ma 
ksynudnych mięsa 1 przetworów mię 
swych.

Przetwórnie mięsne, zrzeszone w 
rwiązku, zaopatrywały i nada! zaopa 
tri! rą swe sklepy w  dostateczną !1 
tov .ru, przy czym ceny na wędliny 
i mięso sprzedawane w detalu, nie 
przewyższają obowiązujących een 
miik‘ '-»nałuych. a w większości wy­

padków sprzedawane są po cenach: 
niższych od obowiązujących.

Polski związek eksporterów btk f 
nu 1 arlynułów zwierzęcych jest zda 
nia, że jakiekolwiek bądź tendencje, 
zmierzające do zwiększenia cen m ię­
sa i artykułów mięsuyeh są absolut­
ni nieuzasadnione.

Oświadczenie to niewątpliwie bę 
dzle przyjęte z zadowoleniem przez 
szerokie rzesze spożywców, izanicpn 
kojonyeh pewnym iwMlrożeniem żyw­
ca rzeźnego, a szczególnie cięższej 
trzody clilewncj w ostutni u kilku 
nifesfąeat h w stosunku do een ze sty 
cznia i lutego br.

Należy przypuazc gai5, że w zrazi! 
mieniu wagi prowadzonej przez rząd 
akcji utrzymania cen na nirzmienio 
uym poziomie, również rzeżnley 1 wę 
dlii larze zrezygnują ze zwyżki cen 
mięsa \ jego prze‘worów, która —  jak 
rani wiadomo —  Jest od pewnego 
c zasu prz.nl nioiem starań i usiłowań  
niektórych grup spośród branży mię 
snej na terenie stolicy.

Jednocześnie powinna nastąpić 
obiżka niektórych kosztów wymiany 
towarowe j w handiu i przetwórstwie 
mięsnym.

Ofiarncść obywatelska na rzecz Funduszu Obrony Narodowej

Z e h r ^ l f  R a d y  H a u k ^ w ^ i
Państwowego Instytutu Kultury Wsi

W ARSZAW A, (PAT). W dniu 14 maja | 
odbyło się w Ministerstwie Rolnictwa 
I Retor m Rolnych pierwsze Ze ranie Ra 
dy Naukowe) Paóstwowego Instytutu Kul 
tury Wsi. Obrady poświęcone były onó  
Wleniu prac Instytutu. Zebranie w zastęp- 
liw ie prezesa raoy proł. Wtadyiława 
Grabskiego otworzył proł- dr. Witold Sta 
nlewtcz, rektor Uniwersytetu Sfe‘ana Ba- 
topego w Wilnie. Po przemówieniu ml 
niska Poniatowskiego, kłóre dotyczyło 
poglądu rządu na prace Instytutu wygło­
sił referat proqramow/ dyrektor Insłyłu- 
fu dr. iózef Chałasióskl, doceni Umwer- 
syłe‘u J. P- w Warszawie.

Na wstąpię referatu pre'egenl przed 
sławił zadania Instytutu według dekretu 
Prezydenta R ceczypospolitej i słałjfu. 
Zadania te są następujące: 1) Badania za 
gadnień zwrązanych z kulturą wsi, 2) 
Opracowywanie metod pracy nad podn>e 
sieniem tei kulłury, 3) pof'ednictwo w za 
kresie metod pracy

Zgodnie wiąc z celami, dla klórvch 
został powołany, Instytut sam przez sią 
nie prowadzi realizacyjne) akcji społecz 
no-kufiuralne) na wsi. W  pierwszym okre 
sie działalności Instytoto na czofo wysu 
Mele zosfeły problemy badawcze. Cało­
kształt łych prob'emów ujął prelegent w 
cztery działy: I) W ie i Jako zbiorowość, 
Je) potrzeby, Instytucje I przemiany. 2) 
Wieś I miasto. 3) Warstwa chłopska w na 
rodzie polskim 4) Badania metod i wy­
ników akcji społeczno-kulfu-alnej na wsi.

Zadania Instytutu w wymienionym za­
kresie mają na celu:

a) r praco wan e Społeczno-Kulturalnej 
psycholog ii wsi w Polsce, przedstawiają 
cej odrębność różnych toi-m iycia wiej- 
sk'eqc w Polsce I dającej pods'awę dla 
uchwycenia najistotniejszych procesów I 
pr m an społeczeńsrwa wiejskiego w ich 
zróżnicowaniu łetytorialnym.

b) Opracowanie zasadniczych próbie * 
mów sfosurtlców wsi t mlasła w Polsce na

0podłożu ekonomiczno-społecznej I kultu 
rahej struktury cafej Polski oraz różynch 
jej dzielnic.

c) Opracowanie rozwoju warstwy 
chłopsk ej, jej stosunku do innych warstw 
i jej roli w narodzie polskim.

d) Opracowanie wyników 1 metod 
akcji społeczno-kulturalnej na wsi.

Do real.zacji tych zadań Instytut bą 
dz'e dążyć przez szczegółowe opracowa 
nia reprezentacyjnych miejscowości I re­
gionów, instytucji .ruchów I specjalnych 
zagadnień oraz. przez prpce o charakle- 
rze syntetycznym.

Na czoło prac badawczych w roku 
najbliższym dyrektor Instytutu wysuną! 
nes'ąpujące zaqadnlenia* 1) Zagadnienie 
przepływu ludności ze wsi do miasta,
2) Zagadnienie inteligencji pochodzenia 
wiejskiego, 3) Zagndnlena akcji biblio­
tecznej I czytelnictwa, 4) Zagadnienia uni 
wersyłetow ludowych.

Wymienione studia są ju i znacznie 
zaawansowane I pierwsze publikacle są 
przewidziane na jesień r. b. Pozj, rym 
zapoczątkowano Jui Inno studia, o Ictó- 
rych szczegółowo Informuje program Dra 
cy na rok 1937 P, I. K, W

Referat programowy wywołał ożywio­
ną dyskusją.

w n  MMMmiiM. .JikJWUiMJSW.r —

Uroczyste wręczenie Marszałkowi Polski Edwardowi Smiglemu-Rydzowi czeku 
na 130.000 złotych przez pracowników Zakładu Ubezpieczeń Społecznych, na 
Fundusz Obrony Narodowej. Zdjęcie nasze prządsławia Marszałka Edwarda Śmi­
głego-Rydza, w otoczeniu delegacji pracowników Ubezpieczalni, kiórzy wręczyli

P. Marszałkowi czek.

^ontrtorpetiowi^ angiel$l:l 
storpedowani!! prze:: łódź 

podwodną?
ALMERIA, (PAT). —  W ed łu g  nie 

p o tw ie rdzonych  w iadom ości,  fcontr- 
to rnednw iec  ang ie lsk i  „ H u n te r"  zes­
łał s to rp e d o w a n y  p rzez  ló d i  podw o d  
ną n iezn an e j  narodow ośc i .

W sk a z y w a ły b y  na  po tw ierdzen ie  
te j  h y p o tezy  u  • zkodzenia ,  jnikie od ­
n iósł pan ce rz  okrę tu .  P rzypuszczen ie ,  
jokeby „ H u n te r "  n a t ra f i ł  na  d ry fu ją  
cą  m :nę, nie p o tw ie rd z a ją  się.

D o  Almerii p rz y b y ć  m a  dziś b ry  
tyjsłki ad m ira ł ,  dow ódca  3 esk ad ry  
krąźownilków. A d m ira ł  s tan ie  na cze 
Ie Jkonrsjl śledczej.

O FIARY
LONDYN. (Pa TJ. Oficjalnie komuni­

kują, że liczba e ll-r  na okręcie „Hunter" 
wynosi 8 zab’tyc!i I 14 rannych. Ranni 
inajdują się obecnie na pokładzie okrę­
tu powstańczego „lalme Prtmero" I zo- 
; l i r t  przeniesieni na pokład statku szpi­
talnego .Marne", który wyruszył z Glbrai 
łaru do Almeria I natychmiast powróci z 
rannymi do Gibraltaru.

M I N A .
LONDYN, (PAT). —  Reuter komu 

ntkuje: admiralicja oznajmia, Iż wed 
log wyników wstęnncgo docinuLcnlt. 
w tin n D iiiim iiw  i m u zwm mm

Polscy bokserzy biją Dessau 12:4
DESSAU. tPAY) Reprezentacja bok- 

surska Polski, wracająca z mistrzostw 
Europy w MacMotanl?, zatrzymała się w 
Dessau. gdzie rozegrała towarzyski mecz 
bokserski z mielsrową rep'ezen*ac(ą
wzmocnioną bokserami Magdeburga 1 
Berlina. Reprezentacja bokserska Polski 
walczyła pod firmą reniezenfacli Pozna­
nia. Wystąpda ona bez Chmielewskiego 
ł Polura odnosząc jednak zdecydowane 
zwycięstwo w stosunku 12:4. Formalnie 
onłc-Tory wynik brzmiał nawet 15:1 d!a 
Poznania, gdyż Niemcy w muszej I śred­
niej wadze mieli nadwagi.

W wadze muszel Sebkowlak zsemiso 
wał z Uwowsklm (Magdeburg) Polak wy 
grał pierwszo dwre rundy, a przegrał 
trzecią. W  fym os»alnim starciu znalazł 
się nawet raz na deskach.

W koguciej Czortek znokautował 
Płuhła z Dessau w trzeciej rundzie, mając 
druzgocącą przewagą nad przeciwnikiem

W piórkowe) Koziołek wygrał na 
punkty z Wtenskowsklm (Megdebnrg), 
Koziołek wygrał dość pewnie a w dru­
gie! rundrle posłał nawet Niemca na 
deski.

W lekklel Woznlaktowlcz wygrał na 
punkty z Seebachem (Dessau) ma'ac prze 
wągę we wszystkich trzech rundach.

W  pó‘średnlej Sipiński osiągnął za­
ledwie remis z Zrostom * Dessau.

W średnlel Kazlmlerczak przegrał z 
Richterem. Niemiec wvqrał zasłużenie 
Polak wykazał bo/dzo słaba kondycję.

W póicięźkiel Szymura pokonał zde­
cydowanie Lengckaza, przy czym Nie­
miec był bliski nokautu a tylko gong gc 
uratował.

W ciężkie) Piłat znokautował w dru­
gie) rundzie b9rllnczyka Goerigka. Póź­
nym wieczorem polscy bokserzy opuścił’ 
Dessau udając się z powrotom do kra)u

torpedowiec „Hunter" wpadł na pły 
wająeą minę.

Jest mało prawdopodobnym, by 
dalsza szczegóły w  tej spi awic zosta 
śy uzy: kane przed umieszczeniem usz 
kodzwigo torpedowca w dokach. Czy 
nione są już przygotowania w celu  
odprowadzeniu torpedowca do GiMal 
łaru.

ALMERIA, (P AT). Specjalny wy 
słannik llavasa donosi, że w b r y ł y )  
skieh 1 hiszpańskich kolach oficjal­
nych panuje przekonanie, że n, z »o 
dzenie konłrtorpcdon c n „Hunter" wy 
wołane ostało przez włożoną u wej 
4ci a do portu minę.

wypinają sią
BERLIN. (PAT). V/ związku z wiado­

mością podaną przez Agencję „Febos", 
jakoby angielski torpedowiec „Hu.iter" 
zoslał storpedowany przez torpedowiec 
niemiecki, niemieckie biuro lnłormac’/|no 
stwierdza. Iż Istnieją dwie wersje co do 
przyczyny katastrofy torpedowej* „Hun­
tera".

W edług pierwsze) wpadł on na minę, 
według drugie] został storpedowany 
przez niemiecki torpedowiec. Niemieckie 
biuro Informacyjne stwierdza. Iż to druga 
wersja z punktu widzenia fachowego i 
biorąc pod uwarę stmowisko, kłóre nie 
wytrzymuje krytyki.

Pogrzeb 1  p. retf, 
Be»unre

Drugi dzień procesu jedenastu
w Sątfzie Apelacyjnym w Warszawie

(Telefonem od 'pecjalneąo wysłannika)
W drugim dniu prccem  Jedenastu w 

Warszawie adwokat Sukiennfcka rozważa 
punkty oskarżenia, analizując Je > udo­
wadniając Ich nikłą moc dowodową Po 
dobnie Jak w -kszość następnych mów­
ców, ocenia krytycznie dane kordidenejn 
nalne, starając się wykryć w nich sprzecz 
nosci. ■ O  irn' ie /zuje oskarżone Dr wic 
kle, mówi obszernie o Ich humanifaryż- 
mle, który powodował ich radykalne po­
glądy. Adwokat Kulikowski powiada o 
Pelrusewiczu, jako o człowieku ścisłych 
zainteresowań przyrodniczych, a pozba­
wionego wszelkiego zmysłu społecznego 
I politycznego, a nawet elementarnych 
wiadomości z tej dziedziny. Genezę po- 

grup o lewi ;nwo-radykaMych po 
gtadach wywodzi „z boju z red. Mackie­
wiczem"

W  doskonałym pod względem formy 
I z wielką ekspres'ą wypowlsdilan m 
przemówieniu, adwokat Berensee określa 
pre:es jako nieszczęście, a oskarżenie ja

ko wynik defeiyzmu przed nieistniejący­
mi nieoezpłeczeAstwami. Zaanlem ndwo 
kata Berensona prokurator nie ma moc­
nych dowodów, z drobnych poszlak two 
rzy „słonia dowodowego",

W prze.nówlenlu adwokata Berensona, 
jak I następnego mówcy adwokata Szu­
mańskiego (obaj są starymi działaczami 
P. P S.j dają się wyczuć aktualne nkcen 
<y polityczne.

Dochodziło do dość ostrych ustatczek 
słownych z prokuratorem Adwokat Szu­
mański pyta między Innymi prokuratora, 
czy Polskę chce on oddać „tym. co rzu- 
ea ą petardy" I twierdzi, że pokolento, 
które Polskę wywalczyło, odda ją tomu 
pokoleniu, którego przedstawicielami są 
oskarżeni.

Prokurator w odpowiedzi analizuje f 
podirzymuto argumenty aklu o 'Ł*r*'5 
I kończy podkulan iem  iż w Wilnie sta 
le w.->łcz»ęym o Polskę, w Wdrtle powstoń 
ców 1831 I 1863 r., w Wilnie Ziuka Pił­

sudskiego dopięto oskarżeni wprowadza 
ją hymn międzynarodówki.

Następnie krótko replikują obrońcy. 
Cała merytoryczna cześć dysKusIl doty­
czy w ogromnej mierze faktow znanych 
z procesów w sadzie okręgowym i ape- 
lacylnym. w Wilnie.

Często równP-t wypływa nazwisko re­
daktora Mackiewicza.

Według oplnU obecnych na rozpra­
wie dziennikarzy stołecznych orzemówle 
nia procesowe trwaN na pozlor’ )-* rząd 
ko sootykanym w Warszawie Czuć w 
nich hwło duło subiektywnego orzv‘ęcia 
sle sorawą tak ze strony oskarżenia lak 
I obrony.

W  ostatnich słowach oskarżeni zep»ze 
czato prawdziwości robionych Im zarzu­
tów i powtod-={, je  sa zwlazanl z Pcfską 
1 fcnltorą poiska.

Wwrok oczekiwany z dużym napię­
ciem. b-dzte ogłoszony dziś w sobotę 
o godz. v2-*ej.

WARSZAWA, (PAT). —  W czo ra j  
o godz. 10.30 w kościele ś\v. Krzyża 
zostało o d p raw io n e  uroczyste  nabo­
żeństw o żałobne za sp o k ó j  duszy ś p. 
dr. A ntoniego R eaupre ,  b. naczelnego 
r td a k to r a  „Cza.su" i w ybitnego  człon 
ka o rgan izacy j  d z ien n ik a rsk ich  po l­
skich  i m iędzynarodow ych .

Na nabożeństw ie  obecni byli op­
rócz rodz iny , liczni p rzedstaw ic ie le  
d z ien n ik a rs tw a ,  o rgan izacy j  k o n se r ­
w atyw nych , zna iom i i p rzy jac ie le  
zmarłego.

Po nabożeństw ie  t ru m n ę  wynieśli 
na b a rk a c h  czło ikowle redakc ji  ..Cza 
sn"  do sam ccb ed u .  k tó ry  zawieźć ma 
/wielki d̂ > K rakow a , gdzie odbędzie  
się pogrzeb.

rnśn*
r v ł h

NOWY IORK, (PAT). Powracając do 
Waszyngtonu po 18 dniowym urlopie, 
prezydent Rooseve!t oświadczył dzienni­
karzom, że zamierza wpro//adzać nadal 
w życie zarządzenia, przew dziane przez 
New Deal, a zwłaszcza dążyć do stabili­
zacji cen produklów rolnych na właści­
wym poziomio.

Dspssze P. Pf nt a 
P.P. 2 mu 

mremili w ixt
WARSZAWA, (PAT). —  Z o k ez ji  

ko ro n ac j i  J. K. M. k ró la  Je rzego  VI 
P a n  P rezy d en t  R. P. p rzes ła ł  pod  je 
go ad resem  te leg ram  treści nas tępu-  
jfF j:

„Proszę Waszą Ktolewską Mość o przy 
Jęcie z okazji Jego koronacji stałych 
moich oraz całego narodu Polskiego ży­
wych I gorących życzeń szczęścia oso­
bistego Waszej Królewskiej Moscl, chwa 
ły Jego panowania orai pomyślności Je­
go Imperium. IG N ACY M OŚCICKI".

W  odpow iedz i  J. K. M, k ró l  J e rz y  
VI p rzes ła ł  pod  ad resem  P a n a  F rezy  
d e n ta  Ignacego M ościckiego te leg ram  
trś-ci n as tępu jące j:

„lak Najszczerzej dziękuję tanu Pre­
zydentowi za uprzejme życzenie przesła­
ne ml w Imieniu narodu polskiego z 
okazji moje| koronacji ł głęboko oceniam 
wyrażone w ton sposób przez Pana Pre­
zydenta przyjrzne uczucie. JERZY VI".

WMny zjązd Zw. 
Leoionistńw

WARSZAWA, (PAT). —  K om enda  
Naczelna  Zw L eg ionis tów  Po lsk ich  
z" o ła ła  n a  dz, 24 bm . dc W a rsz a w y  
n ad zw y cza jn y  w alny  zjazd delegatów 
dla za ła tw ien ia  sp ra w  o rg an izacy j­
nych  zw iązku.

jjSiaLalfe. 7' j   ̂ "y

Heile Setosfe 
wvb'era“s'ę de Tuneli

STAMBUŁ, (PAT). Prast turecka do­
nos! o mającym nasląpić w połowią 
czerwca p-zyjeżdzie do Stambułu Heile 
Selasle^o w towarzyskie córki ora-* śwJ 
ty. Po kilkudniowym pobycie w Stambule 
Heile Selassie uda się do Palestyny, 
gdzie przebywa jego żona.

W 24 golziny 
Z Anglii do St. Zjrtto.

NOW Y JORK, (PAT) —  Lotn icy  
Merrill  i L am b ie  w yładow ali  na lotni 
j k u  F loyd  B ennett  o godz 16.35 wed 
ług czasu  now ojorsk iego , to za ,  w 24 
godziny  i 22 m in u ty  po w y s ta r to w a  
Diu. z Anglii. Ustawili oni now y r e ­
k o rd  lotu n a d  A tlan tyk iem  ze s . s rb d  
du na zachód.

Knwka teleoraficzną
— SAMOI.OT JAPOŃSKI „BOSKI V\UA I R‘r 

w ystartow ał w czoraj o godz. fi 10 -w drogę 
pow rotną do Tokio

— KS. YVINT>SONU w przyszły pom edzia 
tek hib w torek oia złożyć dziennikarzom  oś 
windczcnie w spraw ie daty t m iejsca p*go 
śluhn. W czwartek książę przyjął -wego ad 
w oaata londyńskiego.

— LOrNICY MEBRIUL 1 LAT1BIE wylą 
dowali w miejscowości W ooster w st. Massa 
cliusetLs.

— PAPIEŻ PIUS XI p rzy jął wczoraj n» 
audiencji prym asa r>0 t»ki ks. kard. Hlonda

— SPA M , SAMOLOT. W pobliżu Brasov 
w ydarzyła się katastro fa  lotnicza. Samolot 
wojskowy spadt z powodu defektu w siint 
ku z wy okości 50 mtr. Pilot, m’ody podpor. 
pimióst śm ierć na miejscu, radiotelegrafista 
zm arł w drodze do szpitala.

— W  K 1NALF KII ONSKIM zderzył się 
statek łotewski „Kuribads" ze stakiem nie­
mieckim Nordcoke". Oha statki zostaty 
p< ważnie uszkodzone. 3-ota c.r.łonkńw załogi 
zostało ranny th . i

— LOTNIK LEW  ONIF.W SKI zamierza 
dokonać na nowym sam o’ocie Amfibia TViu 
glas, si)row,adzonym niedawno z Ameryki, 
przelotu Leningrad — Sewastopol bez lądo 
w ani a

Samolot ten rozw iia szvbkość 250 kbn.
— DELEG ACI PUKC. AUTOBUSOWA EH 

w Tdindynie postanowilii kontynuow ać s tra jk  
17.439 etoisnmi przeciwko 1.770.

— BLOK SKALNY SPADŁ w czoraj w  
miejscowości Costad’ w pobliżu Vi.ttorio Vt? 
nelo. Na pomoc pośpieszyła straż ogniowa 
t wojsko. Obsunięcie się skały na-tapUn o 
świcie I zniszczyło k i’ka domćw. Jest 8 za

— STRAJK W W YI W ^R N IA D I STALI 
Mych i 7 rannych.
Jones La.nghln, zatrudniających 27 tysięcy 
robotuikOw zakończył sie wezorai popc.tud 
pin Przedstaw iciel związków robotniczych 
podpisał z pracodawcami prow izoryczną u- 
m<,wę.

mm

Jafaróć z a w s z e  tes s c n .a
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S p r a n o

Brrjno Jasieńskiego
W  p o szu k iw ań .u  „ japono-n iem icc  

k ic h  trockistów** i różnego ro d z a ju  
„sipiegów-dywersanlów** s ta l in o w ­
sk ie  o rg an y  bezp ieczeństw a  nie  omie 
szka ły  rów nież  za jrzeć  do t. zw „ in ży  
n ie rów  dusz ludzkic li“ , z rzeszonych 
w Z w iązku  p isa rzy  sow ieck ich  I o 
dziw o! O kazu je  się, że w łaśnie  wśród  
p isa rzy  sowieckich, k l o n  m z woli 
S ia l .na , ja k o  „ inżyn ie rom  dusz ludz- 
k k h “, było  pow ie rzone  u ra b ia n ie  
nusz obyw ate li  sowieckich, różnych  
szk o d n ik ó w  znalaz ło  się boda jże  na j 
Więcej.

Któż np. m ógł p rzypuszczać ,  lub 
h a w e t  pom yśleć , że tak i  B ru n o  J a ­
s ieńsk i,  a u to r  „Słowa o Jakób ic  Sze- 
l i ‘ g łośnej swego czasu powieści „Pa 
!ę P a r y ż “ i wielu, w ielu  in n y ch  u tw o  
rów , jest k ana lią  z pod c iem ne j 
gw azdy, p raw ie  że od urodzen ia  
T y m  bard z ie j ,  że Jas ieńsk i ,  członek 
z a rząd u  Zw. p isa rzy  sow ieckich, nie 
d idej jak  w styczniu, bezlitośn ie  g ro ­
m ił  w „ Izw ies t iach "  P ia ta k o w a .  R a d ­
ka i tow arzyszy , za zd radę  o jczyzny 
łow ieck ie j ,  za szJkodnictwm w b u d o w ­
nic tw ie  soc ja l is tycznym , za zaprzeda 
n ie  się N iem com  i Jap o ń czy k o m  i t. 
<ł i t. p. I jeszcze jak  g ro n r ł !  W  
jw y c h  a r ty k u łach .  drukowrapvch  w 
, .Izw ies t iach"  p. t. Bonapartyści**, 
, P ro fe so r  dwulicowości** i t. d., ten 
Stalinowski „ in ży n ie r  dusz ludzkich**, 
lak o d m a lo w a ł  dusze o sk arżo n y ch ,  że 
ja k o  jedyne  le k a rs tw o  n a  ich p rz e k ­
sz tałcenie  zalecał. . kule . ażeby  w ton 
sposób  oczyścić raz  na zawsze ziemię 
sow iecką od jeszcze jed n e j  „zgrai nie 
poprnwm ych nsów  faszy stowsikicłi“ .

„Spraw iedliw ’ość“ s ta linow ska , jak  
Wiadomo, nie uw zględniła  w całości 
w sk a z a ń  Jas ieńsk iego . Czterech z po ­
śród  s ied em n as tu  , .psówT faszvsfow- 
skicłi** S ta 'in  n iew iad o m o  w  jak im  

■ elu pozosfnwół nr?v życiu  i posadził  
do więzienia. W śró d  n ierozstrze la-  
nych  znalazł się również Karol Ra 
dek n a z w a n y  przez Ja s ieńsk iego  „p ro  
fesor^m  rtwmlieowmści**.

■"Rwcnie Radek, o ile m a  możność, 
nie l>ez p e w n e 1’ sa tysfakc ji  może czy­
tać w p ras ie  sow ieckiej iż n iem niej-  
szym „clwulicowccm** od niego, oka- 
żał się rów nież  j"go kolega R ru n o  Ja 
e k ń s k i .  Od po ło w y  k w ie tn ia  liowdem, 
p ia s a  sowiecka raz  po raz zamieszcza 
sp raw o zd an ia  z różnych  posiedzeń 
Z w iązku  p isa rzy  sow ieck ich  7 k tó ­
rych d o w ia d u je m y  się o B runo  Jasień  
ik im  rzeczy rewelacyjny ch

J a k  w yn ika  bowdem z „Prawdy** 
m oskiew skie j,  sp raw a  Jasieńsk iego  
była ro z p a try w a n a  na  zeb ran iu  g ru ­
p y  p a r ty jn e j  Zwdązku p isa rzy  sowuec 
k ich  d w u k ro tn ie .  P ie rw szy  raz  w je ­
go obecności w d rug ie j  po łow ie  ikwiet 
n :a. Już  wówrczas czyniono  mu zarzu 
ty, że ra z e m  z A uerbachem , Kir.,zo- 
r>em i Afinogenowwm sab o to w a ł  róż 
ne  za rząd zen ia  parti i .  P rzyczynę  t a ­
kiego p o s tęp o w an ia  ko ledzy  Ja s ie ń ­
skiego widzieli w tym , iż on swego 
czasu  po zo s taw a ł  w ba rd zo  bliskieh  
i to s u n k a c h  ze... szp ieg iem  D ąbalem , 
z n an y m  dz ia łaczem  k o m u n is ty czn y  u 
w Polsce, rozstrzelanymi rok  tem u  w 
Z w iązku  Sowdeckim. Poza ty m  Ja s ie ń  
sk ie m u  zarzucono, iż za jego re k o ­
m e n d a c ja m i  p rzedosta ło  się do Zw iąż 
ku  sow ieckiego  dw óch szp iegów  7 Pu! 
sfct. Nazwdsk je d n a k  tych  szpiegów 
p ra sa  sow iecka  n iepodaw ała

Jas ieńsk i  wówczas b ro n i ł  s :ę jak  
mógł, za co by ł jeszcze b a rd z ie j  a t a ­
ko w an y  i po zakończen iu  zebrania... 
aresztowranj'.

, Od lego czasu  upły nęło przeszło 
dw a tygodnie . W y d a w a ło  się, że sp ra  
wa Jasieńsk iego  je6 t już zakończona. 
Lecz oto „Prawda** z 12 m a ja  w raca  
do  Jas ieńsk iego  ponow nie ,  k o m u n ik u  
jąc, że 11  m a ja  n a  z e b ram u  g ru p y  p a r  
ty jn e j  Z w iązku  p isa rzy  o m aw ian o  
spraw'ę Jas ieńsk iego  po  raz  drugi. Na 
zeb ran iu  tym  us ta lo n o  rzeczy n a s tę ­
pujące.

Sprawca o p rzy jęc iu  Jasieńsk iego  
w poczet czlonlk ów p a r t i i  kom unisty  
c in e j  Z w iązku  Sowieckiego była ro z ­
s t rzygn ię ta  pożyty wnie w r. 1030 
przez sześciu cz ło n k ó w  ko lek tyw u 
p r r ty jn e g o  gazety „T ry b u n a  H addec- 
k a “ . Z pośród  tych  sześciu, k tó rzy  gło 
sowali za przy jęc iem  Jas ieńsk iego  do 
par t i i ,  p ięciu  było n iebaw em  /  lemas 
kow anych ,  ja k o  szp iedzy  i t ro  'Kiści 
„Ta okoliczność — pisze „ P ra w d a 1*— 
rzuca dość ja sk raw e  św iatło  na to. w 
jatki sposób i k o m u  zaw dzięczając  Ja 
sieński został cz łonk iem  partii**. W  
dalszym  ciągu sw ych sensacy jnych  
oskarżeń  „Prawda** powołuje się na 
coniedawma wydnwmny w V ilnie le 
w icow y dw utygodnik  „ K a r tę -*: „W  
czasopiśm ie  , . I \a r ta “ —  czy tam y  wr 
,.Praw'dzie“ —  w y d a w a n y m  -,v W Pnie  
w Nr. 2 z r. o p u b l ik o w an o  dwa 
Ksty, k tó re  B runo  Jas ieńsk i  p isa ł  w 
r. 192ft podczas swrej by tnośc i w P a ­
ryżu do n ie jak iego  „k o ch an eg o  Do- 
d o “ . Z tych  listów' w ynikaj że w r. 
J020 Jas ieńsk i  bv ł oclio tn ik iem  w a r ­
mii po lsk ie j  i p raw d o p o d o b n ie  w9 ! 
rvył p rzec iw ko  Zw iązkow i Sowieckie 
n.u A w r. 192fl sądząc 7 tvch listów 
F r i inn  Jas ieńsk i  by ł  cz łonkiem  p a r y ­
skiego sy n d y k a tu  po lsk ich  p isa rz y *1 
Je s t  to faszystow skie  z iednoczenie  ni 
sarzy  p rzy  po lsk ie j  am basadz ie  w Pa 
rvżti“ .

Na zeb ran iu  g rupy  p a r ty in e j  p isa ­
rzy sow ieckich  zostało  u jaw n io n e ,  że 
Jas ieńsk iego  „P a lę  Paryż** w swoim 
czasie było w ydane  w języku pol-
m m m m tm m rm m a o

sk im  z p rzed m o w ą  polskiego p ;sarza  
faszys ty  K aden-B androw sk iego . J a ­
sieński zaś będąc  już w ow ym  czasie  
członkiem  fra n c u sk ie j  p a r t i i  k o m u n i  
stycznej, o trzy m a ł  za faszystow skie  
wydanie  sw ej książk i honorarium**.

N ie jak i L achu ti ,  na  w sp o m n ian y m  
zeb ran iu  opow iedz ia ł  rów nież o tym, 
co p o ra b ia ł  Jasieńsk i w Tadz ik is ta -  
nie, d o k ąd  by ł  w ysłany  ze spec ja lną  
m is ją  p rzed  w szechzw iązkow ym  zjaz 
d tm  p isa rzy  sow ieckich . Z a n r a s t  wy 
konać  zlecenia Z arząd u  Zw iązku  p isa  
rzy, Jas ieńsk i ,  z ko legam i zam ieszkał 
w S ta linhadzie  w dom u Rady komina 
rzy L udow ych , obstalował sobie 
dw óch  k u c h a rz y  i u rzad za ł  niebywałe 
w prost orgie. Co więcej n ie tak , W a- 
siliew, podczas  tych p i ja ty k  o p o w ia ­
d a ł '^ p ik a n tn e  i k o n tr re w o lu c y jn e  ane  
gdo tk i“ , a „komunista** Jas ieńsk i ,  iafk 
pisze „Prawda** —  zachęcająco  ch 
chotał** i t. d.

Słowem, w szystko  w skazu je  na to, 
jak  pisze dalej  „Prawda**, że „ Jas ień  
ski to najbliższy w spó łtow arzysz  troc 
k is ty  A uerbacha . W śró d  ludzi, k tó rzy  
ręknm endow ali  go do par t i i ,  był 
szpieg Dąbał. Sam  Jas ieńsk i  udzielał  
swego m ieszkan ia  W a rd u rsk ie m u ,  
obecnie zd em ask o w an em u  po lsk iem u 
w yw iadow cy i t. d. Całe otoczenie Ja  
s leńskiego było na  tyle pode jrzane , że 
trzeba tylko dziwne się, jak ten pan  
lak długo u t rz y m a ł  się w roli k o m u ­
nisty i p isarza  sowieckiego**.

Oczywiście, że po ty m  w szystk ’m 
Jasieńsk iego  jednom yśln ie  wrydaiono  
z par t i i .  J a k i  będzie  jego dalszy los 
nie t ru d n o  przewidzieć. Pozostali na 
wolności jego w czora js i  koledzy przy 
najbliższej okazji,  k iedy  sądy Stalina 
będą  bad a ły  duszę rówuiież s ta l inow ­
skiego „ inżyn ie ra  dusz ludzik ich“ , 
pi aw dopodolm ie  n ieom ieszka ją  p rzy  
pom nieć  Ja s ień sk iem u  10, co on p isa ł 
o R adku. W ą tp l iw ą  bow iem  jest rze­
czą, ażeby  znaleźli lepsze leka rs tw o  
na p rzeksz ta łcen ie  duszy Jas ień sk ie ­
go, ja k  to, k tó re  Ja s ień sk i  zalecał 
zastopować w s to sunku  do R ad k a  i 
innych. Zet.

W pierwsza rocznicę stworzenia imperium Rzymskiego

- 'ii  i ź»-l

W  l-ą rocznitę stworzenia Imperium Rzymskiego, w skład którego weszła podbi­
ta Abisynia, odbyły się w całej Italii wielkie uroczystości i manifestacje narodowe 
włoskie W Rzymie odbyła się wspanuła defilada, którą przyjął kroi Wiktor Ema 
nuel lll-ci i faktyczny twórca Imperium szef rządu włoskiego Mussolini. Zdjęcie 

przedstawia króla Wiktora Emanuela I Mussoliniego, odbierających defiladę.

, Srkuk ttydulliow m chorobę. *-
rnowlaj KjtaJl Kfie:pp. ■— Źy|ei* wlqc roz.
I pr 4. t, J, zac ic u|ti8 zdrowi* | Jest to 
prz,, ~irfef t  mniej kosztuje. A codziennym f  
warunkiem zdrowia iest dobre i niedrogie ’ 

śniadanie z i

dary btodowy K n e iip !1

S e i t $ a c | e  t f n « o
„Polski Straik" Haliny Krshelskiej 

przed sądem
flskowana- Następny nakład ukai? ł s śPrzed Sądem Grodzkim w Warszawie 

przy ul. Kruczej foczy się proces b. In 
spektcrkl pracy p. Haliny Krahelsklej, os 
karzone) o zniewagę władz administra­
cyjnych I policji w książce p. ł. „Polski 
Strajk".

Książka ta powstała na tle krwawych 
wypadków w Krakowie, które nastąpiły 
w związku ze strajkiem okupacyjnym w 
fabryce „Semperlt". Książka została skon

z białymi plamami.
Oskarzon nie przyznaje się do zamia 

ru zniewagi władz, wyjaśnla|ąc„ l i  Książ 
ka ma charakter rtportażu I Inkrymlnowa 
ne ustępy znalazły s'ę w nle|. Jako zda 
nla wypowiadane przez opisywane usc 
by, nlt wyrażają zai poglądów autorki. 
Strony postawiły wnlosen o oowołank 
szeregu tw'adków.

Niecne praktyki znachorów w Warszawie
Inspektorzy Zjednoczenia T-stw Ople 

kl nad Zwierzętami R. P. ujawnili podczac 
Inspekcji, przeprowadzonej w ostatnich 
dniach na terenie Warszawy niesłychane 
okrucieństwo, które stosowane było przez 
t. zw. znachorów, za|mujących się „prak 
tyką lekarską".

W wypadkach np. „kolki" u koni, gdy 
zdarza się nieraz zatrzymanie morzu 
(przeważnie wskutek dźwigania nadmier 
nych ciężarów] —  znachorzy stosują zde) 
mowanle t. zw. paskudnika. Operacja po 
lega na wycięciu dolnej powieki oka cho 
rego k-snla I zasypaniu rany solą, lub
siarczanem mle dz>.

Okaleczone w ten sposób oko wypły 
wa, a zwierzę cierpi niezwykłe katusze.

Tymi właśnie „zabiegami tłumaczy 
się tak znaczny procent ślepych koni w 
Polsce.

W czasie lustracji przeprowadzone] 
nlegdzieś na zapadłej prowindl, a w 
Warsiawie wykryto, że zaoiegl znachor 
skle, powodujące tak straszne bóle I ka 
leciwa, dokonane były na koniach, nale 
żących do kilku furmanów.

W e wszystkich wypadkach spisano pro 
łokófy I sprawcy tych bestialskich czy­
nów będą surowo ukarani.

Skazanie b. sekretarza sądu
Na ławie oskarżonych w’ Sądzie Okrę 

gowym w Warszawie zasiadł b. sekretarz 
21 oddziału Sadu Grodzkiego la r  Sta­
szewski, oskarżony o nadużycia. Obok 
Staszewskiego odpowiadał I drugi b. u 
rzędnlk sądowy Antoni Panc/leusz, który 
został już swego czasu skazany w Innym 
procesie na 2 I pół roku więzienia.

Akl oskarżenia zarzucał obydwu na

dużyda polegające na podrabianiu poapl 
sów I podejmowaniu kwoł z podziałów, 
dokonanych przuz sąd, przywłaszczaniu 
różnych sum ei. c.

Sąd uznał winę oskarżonych »a udo 
wodnloną I skazał Staszewskiego na 3 la 
ta więzienia I pozbawienie praw na okres 
lal 6 or»z Pancyleusza na półtora roku 
więzienia.

Jagoda Wawrzyniec pochodzi z Małopolski
Wschodniej?

Doniesienia prasy ukraińskiej
Prasa ukraińska podaje za amerykan 

ską pr. »ą ukraińską wiadomość o aresz 
towanym niedawno szeile G P U , Jago­
dzie.

Pi asa ukraińska twierdzi, że Jagoda 
pochodzi z Małopolski Wsch. ze wsi 
Borki Wielkie (Tarnopol). W e wsi ucho 
dzlł za Polaka. Na Imię ma Wawrzyniec.

Jagoda służył w austriackiej armii I dostał 
się Jako )enlec eto Rosll, gdzie po rewo 
luejl przeszedł na stroną bolszewików. 
Wraz z bolszewicką armią dopuścił Sie on 
w czasie wojny na terenie Małopolski 
Wselr, w swej rodzinnej wsi :zercqu  
gwaiłow Brat Jagody żyje dotąd w A 
meryce.

Śmiertelna walka rzeźnika
z k^ntrolirami rzeźni’ miejskiej w Warszawie

Do Jatki Feliksa Gajewskiego przy ul. 
Czerniakowskiej Nr. 186 w Warszawie 
przyszli, celem przeprowadzenia lustracji 
kontrolerzy Rzeźni mlejskel|: Zygmunt No 
wlckl I Leon Szymański, w chwili gdy kon 
trolerzy okazali mu nakaz przeprowadzę 
nla lustracji usiłował Ich wyrzucić ze skle 
pu.

Kiedy kontrolerzy wezwali policjanta

Ga.ewski porwał leżący na pnlu nóż rzeż 
nlckl I zadał n<m sobie kilka ciosów w 
piersi I brzuch. Jedną ręką przytrzymu­
jąc wypadające jelita, Ga]ewskl schwycił 
następnie topór rzeżn'ckl I rzucił s<ę na 
kontrolerów I policjanta.

Furiata z trudem obezwładniono I 
przewieziono do szpitala Dz. Jezus, gdzie 
po kilku godzinach zmarł.

Teatr na Pohula.iće

Zloty wieniec
^kofredia w  3-eh aktach Jope-SEade'a i Stokesa, przekład 
r - Hulkl - Laskowickiego; reżyseria Wł. Czengerego, deku- 

racje W. Makojnika
\ \ ł a ś e iw ie  to już nie ma sensu  pi- 

0ać „ r ia tr  n a  Pohulance**, sk o ro  w 
d n iu ,  kieriy j a recenz ja  tra f i  do czy- 
łe ln ika  ,,ZL«fy Wieniec** będzie g ran y  
już «’ ogrodzie  p o -B e rn a rd y ń sk im  — 
l,a o tw arc ie  „sezonu  letniego**. W ido  
cznie  te stare, p rz ed w o jen n e  da ty  po 
jęcia m a ją  jeszcze jak iś  k u rs  11 publi 
czności. jeśli p re m ie ra  na P o h u lan ce  
nlf* zdołała zapełn ić  te a t ru  jak  się na 
leży W iosna . L udziska  ciągną w in ­
ne  ką ty  m ias ta ,  p o  zieleń, po a ro m a ty  
ro z k w ita ją c y ch  drzew. T e a l r  L etn i 
m a  swoją d o b rą  godzinę.

T e m h a rd z ie j  że sz tuka  jest w ybit 
rde ro z ry w k o w a .  Na scenie pierze się 
bieliznę, szoru je  podłogi, w oda  leci t 
w y ży m aczk i  i ze szczotek. O glądać 
w y b i tn e  ak ti  uki w roli tych, k tó ry ch  
• it  w tea trze  tae.zej nie sp o tv k a ,  p rzy  
ntądać się codzienności,  k tó rą  t ra f  ni 
b»  to możliwy przenosi w reg iony  
■współczesnej b a jk i  — w szystko  to

i;ą rzeczy  dość łub iane  i spodziew ać 
się m ożna  iż sąsiedzk ie  i pan to f low e  
recenz je  p o p ra w ią  znakom ic ie  f r e k ­
wencję  nas tęp n y ch  p rzedstaw ień , — 
Co do li te rack ie j  s t ro n y  sztuki, to 
p rz y p o m in a  mi ona s ta rośw ieck ie  n o ­
welki dla różnyeh  tygodn ików  fa m i­
lijnych. A utorzy  tak ich  now elek n ig ­
dy nie  trudzili  siebie, an i sw ych  czy 
te ln ików  jak iem iś  szczególnie t ru d n y ­
mi u k ład am i sy tuac ji ,  k tó ry c h  rozw ią 
z.anie w ym aga łoby  o ryg ina lnego  w y­
siłku. „K radz ione  nie luozy“ , „wedle 
s law u  grobla**, „żadna  p raca  nie h ań  
hi —  oto a tm osfera  łych  um o ra ln ia -  
j f c y ę h  (po obiedzie) h is to ry jek ,  dosko 
na le  p rz y s tę p n a  i s t r a w n a  dzięki licz­
ny m  p rzy m ó w isk o m  i p rzysłow iom , 
k tó re  jak  w iadom o są  m ąd ro śc ią  na ro  
du

Talk więc jes teśm y  na ow ym  no- 
w elkow ym  „ c z w a r lk u "  gdzie dzielna 
m a tk a  (Żmijewska) z p ra c y  rą k  włas

( nych  (pran ie  i sp rzą tan ie  w b iu rze  fil 
m ow ym ) u t rz y m u je  męża p i jaka ,  bez 
robo tnego  syna  i córkę, k tó ra  d o ra b ia  
w sk lepie  z kape luszam i, o raz  m arzy
0 k a r ie rze  gw iazdy  filmowej, Los jed 
nak  chciał, by  m a tk a  nie có rka  d o ­
sta ła  engagem en t —  do roli m atki, 
wielkiej p raw Tdzivvej M atki w filmie. 
Gra tej p ros te j  kobiety  okaza ła  się 
znakom ita ,  f ilm  powrstał  doskonały , 
lepsza przyszłość czeka zdaw ałoby  się 
b iedną  rodz inę  ze św iątecznej now el­
ki Cóż jednak , jeśli zapracow-ana w 
Lim ie  m a tk a  nie m a czasu  d o p i ln o ­
wać sw ej p raw dziw ej,  nie fi lm ow ej 
rodziny. Mąż je j rozpi ja się na kredy t ,  
syn zlekcew ażył b łogosław ieństw o no 
szenia węgla (za 5— 7 pensów  dzień 
nie) có rk a  rów nież po rzuc iła  pracę...

W ięc  m am a , ta znakom ita  alktorka
1 m ą d ra  kobie ta  porzuca  now y swój 
zawód, zrzeka  się zaw ro tnych  sum  i z 
pow ro tem  sta je  do balii. Dość p ró ż n o  
w ania  —  będziecie  musieli p racow aćl  
O* jak...

P ań s tw o  (bo ona i on) a u lo rz y  nie 
pom yśleli naw et,  że może to i lepiej 
byłoby', g d ib y  m łody  b ez robo tny  r y  
sow nik  (tak, zda je się?) został, jak  te­
go chc ia ł przedstaw-keelt-m f i rm y  ino 
tocyk lo w rj .  Uznali, że noszenie  wręgla 
jest b a rd z ie j  m ora lne .  —  W  podobny  
sposób m o żn ab y  p rzen icow ać  całą  tę

ang ie lską  robotę ,  ale nie w arto .  Zazna 
czm y  jeszcze tylko, że —  zgodnłe  z 
ang ie lską  m o d ą  —  trochę  za wiele na 
nasz gust k rzy czy  się w tej sz tuce  
Być m oże zresztą k o re k tu ra  reżyse r  
sika n a s tęp n y ch  p rzed s taw ień  s tonu je  
(albo jeszcze lepiej: —  zróżniczkuje!) 
te ja sk raw ośc i .  Poza tem...

...gdy weszła na scenę P a m  Bolton 
(praczka) t ru d n o  by ło  d o p a trz y ć  się 
c?  to za a k to rk a .  T a k  su m ie n n e  i b o j  
ne p o t ra k to w a n ie  nie „wielkiej** prze 
cie (choć b a rd zo  wdzięcznej) roli za­
s ługu je  na  prawTdziw y  szacunek. Ż m i­
jew ska  udziela  jeszcze w d ru g im  a k ­
cie (gdzie jej dobrze  sek u n d u je  W ie ­
czo rk o w sk a  juk o gw iazda f ilm ow a) 
lekcji g ry  ak to rsk ie j .  Zwłaszcza „kwre 
s t ia“ przy  cerowraniu  pończochy  robi

Teatr Lutnia

na sali  wrażenie.
Żyw ą sym patię  zaobyła  sobie Ja- 

sióska-Detkowska za w igor i ch a rak  
te iy s tyczność  w ro l : sp rzą taczk i  Wig- 
g ’es. is to tn ie  —  żywioł, n ie  kobie ta . 
M aleńkie  s tu d iu m  ro z f i lm ow ane j  gą- 
siki da ła  Ściborow a.

Role p a n ó w  m nie j  w yrazis te  —  cie 
kaw'e czy z winy p an i  C h n s t in y  czy 
też p a n a  SewrePa S tokesa?  Czengcry, 
zgodnie zresz tą  z „d u ch em  u tw o ru  
s i u k a ł  owej nowelkowTej poczciwości 
d la  k ie ro w n ik a  p ro d u k c j i  filmów', 
S ta rzew sk i by ł ty m  razem  nieco z a a w  
k o w y m  reżyserem , WTołlejko ucieszył, 
p rz y n a jm n ie j  oczy 6w oją  „sy lw etką  
pijaka** AD 1900, Dzwonkow siki, Su­
row a, UtniK i Zaslrzeżyńsk i  zrobili 
swe epizody  należycie  .

R z i e d  i  d l a  d „  i e c i
W  p a r u  słowrach  choc iażby  o 

d w uch  im p rezach  —  o p rzed s taw ie ­
niu  d la  dzieci p. t. „Z łocisty  ptak'* 
( jp .  Ł y sakow sk ie j  i Kisielewicza), 
oraz  o do ro czn y m  popis ie  szkoły  bale  
towej p. Saw iny-D olskiej.

Z aczn i jm y  od jub ila tk i .  T o  już

dziesięć  lat j a k  p, Saw  .ia-Dolska pro  
w adzi  sw o ją  srkołę , k sz ta łcąc  p ias ty  
cznie d z iew czą tka  n a w e t  4-letnie. CT.y 
lo b i  to fach o w o  m e  m łodem u recen ­
zen tow i ocen iać  —  to jest  pedagog i­
czna  i techniczna, p nie a r ty s tyczna



Przestępczość w Polsce *  1336 r.
nasilenie mniejsze, niż w r. 1935

Na podstawie danych, dotyczących 
niektórych przes'ępsłw, zameldowanych 
w policji państwowej, wysnuć można o* 
gólne wnioski co do rozmiarów przestęD  
czosci w kraju. Zestawienie opracowane 
p^zez Gtówny Urząd Statysiyczny wyka 
żuje na ogól, bicrąc pod uwagą kilkana 
ście rodzajów najcięższych przestępstw, 
spadek przestępczości w roku ubiegłym 
w porównaniu z rokiem 1935.

cpadta więc liczba wypadków oporu 
wobec władzy, nawoływania do przostęp 
stwa, świadomego puszczania w ob eg 
fałszywych banknotów, zmniejszyła sie 
liczba podpaleń, dzieciobójstw, kradzie 
zy mieszkaniowych, kradzieży z pola 1 
iasu, oszustw, jak również wypadków pa 
serstwa, wzrosła nałomtesl liczba za- 
bóf iw usiłowań zahó|stwa, zadania c lę i 
kich uszkodzeń ciała, rozbojów, jak rów 
a le i ogólna liczba kradzieży Podkreślić 
jednak należy, ie  wzrósł liczby łych k.l 
y j  rodzajów przestępstw jest naogół zna 
t in  e słabszy, niż spadek liczby pozoda 
łych.

Największy spadek wykazuje liczba 
przestępstw, polegających na świado­
mym puszczaniu w obieg łałszywych pie 
niędzy, liczba t«go rodzaju przestępstw 
zmniejszyła się w roku ubiegłym w pq  ̂
równaniu z rokiem 1935 o 44 procen) 
(1.479 wypadków wobec 2596). Liczba 
wypadków nawoływania do przestępstwa 
Wyr iosła w roku ubiogtym 5Ć70 (spadek | 
o 33 proc.), liczba podpaleń zmniejszy 
la «.ię o 13 proc. (2719 wypadków w ro 
ku ubiegłym), liczba wypadków paser 
nwa również spadła o 13 proc. (7951 przy 
padków).

Mniejszy już spadek wykazuje liczba 
wypadków oporu władzy, dla lej kałego 
ri> przestępstwa wyniósł o nbowiem łyl 
ko 7 proc., dalej liczba kradzieży nvcsz 
kar..owych zmniejszyła się o 6 proc. 
(92 806 w całym kraju), l.czba dziecio- 
bóislw spadta o 5 proc. (888 zbrodn ) li 
czba kradzieży z po'a | lasu zmalała o 
4 proc na,mniejszy wreszcie spadek wy 
kazuje hczba oszusłw: nasilenie przestąp 
czoscl tej kategorii zmniejszyło sie tytko 
o 2 proc. (27.169 oszustw dokonano w 
Polsce w roku ubiegłym).

Podczas gdy największy spadek prze 
stępczości wyn ósl 44 proc., najwyższy 
wzrost tlczby przestępstw wyrażał się cy 
trą tyłku 13 proc. i odnosi się do c.ęż 
k'ch uszkodzeń cała , liczba łych prze 
stopi w wzrosła z 17.215 w roku 1935 do 
|9 531 w roku ub’egłym. Wzrósł wykazu 
,3 -ć wr leż liczba zabo,stw, których w 
rokj ubiegłym zanotowano 1830 wobec 
t672 w roku 1935, wzrost wyniósł zatem 
około ? proc. Liczba usiłowań zabójstwa 
wziosta również choć w mniejszym sto 
sunku, mianowicie tylko o 3 proc

Pozostałe rodzą,e prz6s*ępstw. dla któ 
/y c h  opracowane zostały dane s*ałystycz 
ne, a mianowicie, fałszerstwo, rozbój I 
kradzieże, wykazują w roku ubiegłym 
nieznaczne zwiększenie liczby, wynoszą 
ce tulko około I Droc., liczbo fałszerstw 
W ^nosiła w całym kraju 6002, rozbojów 
do onano 1962, kradz eży zanotowano 
47C 07n

Jeśn idzie o poszczególne dzielruce 
kraju, dość trudno jesf określić, gdzie 
nasilenie p  rzestępczości jest największe, 
gdzie .:«ś r.u,,nniejsze. Niewątpliwie jed 
nak dużą dość liczbę przestępstw wyka 
lu je  województwo lwowskie, na terenie 
któr_go Dopełniono najw.ększą liczbę 
krndzież/ mieszkaniowych, kradzieży z 
polo i lasu, oszustw, zabójstw, jak rów 
n przestępstw, polegających na świa 
“  nwjjiwj

iiawct najniJoci^ze w y d a ją  się ukszłal  
cone o. a z na jzupe łn ie j  sw o b o d n e  na 
scenie. T o  już d u /o .

Ale teraz dw ie  rzeczy. —  P ie r w ­
sza to h u m p n zy r ja  sam ego występu. 
Zrdzfemiałe, że m a jąc  na w idowni ro 
dz ty, a tó re  p łacą  za swe pociechy  i 
Chcą sic teraz nim . pysanić, b iedna  
nauczyc ie lka  m usi tak  w szystko  ukfa 
da i kom binow ać ,  ażeby7 ż ad n e  dziec 
kr, nie zostało  pom in ię te  . , sk rz y w ­
dzone". Stąd już m ożna fą rozgrze 
szyć z za rzu tu  rozw lekłości,  a m.wct i 
sz tuczności kom pozycji .  J e d n a k ż e  z 
lego o s ta t r i e s o  nie zupełme, Ta  sala! 
ka  : tań có w  n a ro d o w y c h  1 n a s t ro jo ­
wych ob razów  zak raw a ła  c a  k a k o ­
fonię  ru ch u  s t ro ió w  i m u zy k i  Z w las /  
t*z;i m uzyk i!  T o  bvło  d o p ra w  lv ponn 
r i  nie m o /n n  zroziim ieć ;nk otógf 
Znany i k i i l ln ra lny  dy rygen t  d< miś. ić 
do tak ich  . .e fek tów *1 jak melodia War 
kzaw iank i p r z -  zb ie ran iu  siana buda j 
ż i L ada  m o m en l  oczekiwat>4mv no 
tera „P ie rw sze j  Brygady*', lub „Boże 
coś Polskę** jako  p rz y g ry w k i  do zaba 
wy w klasy, aJbo iak ie jś  p rzygody  ża 
bek z k ra sn o lu d k a m i.  K arczem na łan  
deta.

W y s t ę p  jub ileuszow y jest odpo­
w iedn ią  okaz ją by p rzy zn ać  p. Sawi- 
nft-l)oKkiej jej p raco w ite  zasługi nad  
p o d n ies ien iem  tancezności m łodzii żv. 
e r a /  życzyć. bv  do dalszej i oby owoc 
Tiej p T a c y  d o b ra ła  sobie kogoś ze s ta r

domym puszczaniu w obieg fałszywych 
banknotów. W województwie krakow­
skim zanotowano największą Ilość fał­
szerstw i rozbojów, na Wo*ynlu najwię­
cej podpaleń i przypadków nawoływania 
do przestępstwa, w województwie łódz 
kim największą liczbę dzieciobójstw, w 
białostockim najwięcej przypadków o 
poru władzy, wreszcie, rzecz ciekawa, 
w województw!# tfąskfm, w którym prze 
stępczość Jest naogół bardzo mata, zano 
towar o wielką ilość paserstw, mianowicie 
‘‘‘O?, czyn o około 40 proc. więcej niż w 
województwie krakowskim, zajmującym 
drug.e miejsce pod względem hczby te 
go rodzaju przestępstw. 

Województwo śląskie wykazuje naj­

większą ze wszystkich województw liczbę 
fałszerstw I kradzieży, województwo po 
morskie najmniej zabójstw, usiłowań za­
bójstw, oraz wypadków nawoływania do 
przestępstw, województwo nowogródzkie 
najmniej rozbojów, kradzieży mleszkanio 
wych I wypadków paserstwu, wojewódz 
fwo poleskie najmniej przypadków opo 
ru władzy I oszustw, we, awódzłwo wo 
łyńskie najmniej wypadków świadomego 
puszczania w obieg fałszywych pienię­
dzy.

biorąc pod uwagę wzrost liczby lud 
ności w ciągu roku, należy dojść do wnio 
sku, że ogólne nasilenie przestępczości 
w całym kraju wykazuje niewątpliwy spa 
dek.

W obec licznie napływ ających zapytań 
co do term inów  i w arunków  przyjęć do Po 

Jicji Państwow ej, Komenda Główna PP  po 
daje do wiadomości, że do służby przygoto 
wawezej w policji mogą być przyjm ow ani 
wv5ącznie kandydaci odpow iadający w arun 
Kom, zaw artym  w 101 porządzeniu Ministra 
Sprnw W ew nętrznych z dnia 10,V 1930 r. 
(Dz URP Nr 52, pnz. 370).

W arunkam i tymi, poza odbytą cbowią 
zkuwą służbą wTojskow ą z kat. A, są:

a) obyw atelstw o potskie
b) nienaganna przeszłość,

c) w*ek od 20 do 28 lat,
d) stan wolny,
e) w rros: nte niższy .niż 170 cm., •
f) odpow iednie uzdolnienie fizyczne,

g) zdolność do działań praw nych,
h) w ykształcenie ogólno w zakresie co 

nejninicj 0 oddzintów szkoły powszechnej.
Kandydaci posiadający te dane i zakwa 

Ulików ani przez komisję lekarską i komisję 
d> bnuań uzdolni, ń za nadających się do 
shiżihy w policji, mugą być powołani do 
shiżby przygotowawczej w policji w charak 
terze pracow ników  kontraktow ych.

W  czasie trw ania  lej shiżby otrzym ują 
jako wynagrodzenie:

a) żołd w wysookści 8 groszy dzienrie,
J>) wyżywienie w naturze według norm 

ustalonych dla *-~regowych armii,
d) um undurow anie,
e) bieliznę,
f )  zakwaterowanie w1 koszarach.

W  zależności od wyników stnżby przy 
golow ac/ej, k tóra trw a h 'lka miesięcy, kan 
dydaci zostają odkom enderowani do szkoły 
szeregowych potic/i, po ukończeniu k tórej z 
wynikiem pomyślnym, o trzym ują nominac 
ję na jrosterunkowego Policji Państwowej.

Po uzyskaniu tej nom inacji służba kan 
dydatów- zalicza się do rzeczywistej służby 
czynnej w PP.

Co się zaś tyozy terminów przyjęć, to 
Komenda Główna nie ma z góry ol.reślo- 
ryeh  terminów uzuocłniciiiia szeregów poti 
cii, a p rzyję-ia odbyw ają się stale, w zależ 
n< ści od naturalnego ubytku szeregowych.

Z tych względów podania można w no 
sić wkażdym czasie do Komendy Gtówncj 
lub do Komend W ojew ódzkich PP  na tore 
rv * którycii kandydaci zamieszkują fs'cdzi 
bu wspom nianych Komend są miasta wo 
jtw ódzkie), przy czym podania te należy 
pisać własnoręcznie z wyraźnym wypisa- 
nmn nazwiskiem, imieniem dokładnym  ad 
resem i ostatn iej poczty fdotyczy to zwła 
szcza kandydatów  zamieszkałych na wsi). O 
każdej zm ianie adresu należy powiadomić

szego p o ko len ia  (w iktórem nie b rak  
znaw ców  b a le tu  w ysokie j m iary), k to  
bv  s ta ł  sie je j  c ichym  ch o ćb y  i p ry w a t  
nym  d o ra d c ą  a r ty s tycznym . W tedy , 
m oże już na na jb liższym  pokaz ie  nie 
usłysze libyśm y an i  tak ich  cudeńko  w 
7 m uzyką ,  ani nie zobaczylibyśm y 
stro jów  i d e k o ra c y j  na tu ra l is tvcz-  
nych, w ta n im  op e re tk o w y m  guście, 
k tó re  są grzechem  pedagogicznym  
p iz e c iw  kulturze 1 estetyce m ło d z iu t­
k iego pokolonia .

„Złocistego Plaka“ dotyczą  podob- 
p- za rzu ty  w zn aczne j  mierze, Na- 
p ia w d ę ,  jeśli już co polkazywać dzie­
ciom to nie o o e re tk o w ą  tande tę  deko 
r a r y in ą  i a m a to rsk ie  wysiłki ad°ptó\v  
scen y  oraz tańca . K rólew icz-k rakow ia  
czek, co w vgląda, że bvka by dźwig 
nął, a w tańcu  robi b o k am i i raczka  
jt.k , b a i a d e n “ z szan tan u  — *no to 
p rzep raszam ! W ogóle rzecz jest ile  
pom yślana . Są tam  no wenie ładne  
wiersze o z a p o m n ia n y c h  b a jk a c h  / 
dziec iństw a, ale proezę z tvm  re p e r ­
tu a rem  gizłćSnfffciei. bo 5— to
Utnie, to nie b yw alcy  z Zacisza, ani 
g łówna klifenfela W ertyńsk iego .

Ileż iepszy był „K ot w butach** (W. 
Dobaczew*dkiej) g ran y  w zimie na Po 
hu lance . T rzeba  było choćby  poto 
aby  „Liska** zrobić należycie, zoba 
ezyć tam to  przedstaw ił  nie.

Józef Maśliuski.

władzę, do którc-j zostało wniesione poda 
nie.

Do p >dań natęży dotączać fotografię i 
włrsnoręozinie napisany życiorys ściśle we 
dług wzoru, który otrzym ać można w każ 
dym urzędzie policyjnym .

Poza tym  każdy z kandydatów , uhie- 
gającyift się o  przyjęcie do policji, powi 
men zawczasu postarać się o następujące 
oryginalne dokum enty: m etarykę urodze­
nia, poświadczenie obyw atelstw a, Swladcc 
two szkolne i książeczkę wojskową. Doku 
nwnitów tych narazie nie należy dotączać 
do podań, a mieć je tylko w pogotowiu, spo 
rządzić z niich nieuw-ierzytelnione (nie poś 
wiadezone za zgodność) odpisy I czekać na 
dalsze zawiadomi en Je władz poYcyjnycłt, 
które z tych załączników zażądają.

Zaznaczyć trzeba, źc przyjęcia zaleźa 
od swobodnego uznamia właściwych władz 
a do służby policyjnej wybierani są zawsze 
kandydaci najlepsi, przeto zroznmi.-Pą rep 
rzeczą, żc nie wszyscy, którzy zgłosili chęć 
służenia w poiieji, muszą być do niej przy 
|rci.

Każdy z kandydatów  n a  w n:esione po 
danie jw pewnym czasie olirzyma taką lub 
inną odpowiedź, przeto zasypywanie władz 
d-datkow ym i pytaniam i lub prośbam i o 
p: zy śpieszenie decyzji jest bezcelowe.

Podań kandydatów7 nde posiadających 
wymienionych na w stępie w arunków ,-jak  
również podań na kandydatów  na ofice 
rów, podań kandydatów  z ukończonym  wy 
kształceniem wyższym oraz podań kobiet 
bez wzg ędu na wykształcenie, kandydatów  
lub kandydatek  na stanow iska szeregowych 
— nie przyjm uje się.

tiozrywKi umysłowe

r

Dobre książki są najlepszymi 
przyjaciółmi człowieka

iK. Vdam1o*h

„N O W O Ś C I"
Wypożyczalnia Kslaitsk

Wilno, Jagiellońska 16-*)
Klasyczne, lektura nowości, naukowe 

I w obcych iązykach.
Czynna od 12— 18.

W arunki Drzystepnń.
-n i r u o m e i y y mt n TT

C z o s n e k  a  ‘ f r o g i

f l i S d t e f t i f S W P
Wiele osób przypisuje przykry za ­

pach, wydzielający się z jamy ustnej, po 
spożyciu czosnku, pozostałościom jego 
resztek w uzębieniu. Dwu aulorów amery 
kańskich Ledw:k Goodman I Filip Berg 
dowodzą, że zapach ten wydobywa s.ę z 
dróg oddechowych. \V celu wykazania 
słuszności swo ei tezy, poparli |ą szere 
gaml doświadczeń. Dwunastu osobom po 
lecili przyjęć czosnek w opłatkach żela 
tynowych, przez połknięcie. Jedna kap­
s u ła  zawierała od 0,5 do 1,5 miligrama 
czosnku. Po pewnym okresie u wszysf 
kich dwunastu osób wystąpił charatkery 
styczny zapach. Innvm znowu osobom po 
lecili po zledzeniu czosnku wwmyć do 
kladnie zęby. —  Zapach nie ustąpił. Go  
odman 1 Berg mioli słuszność .

Gstczs — irarr futrem
Tokio przeżywa obecnie niemała sen 

sac:o. Oto senat uniwersytetu tokijskiego 
powołał na stanowisko profesora zwy­
czajnego prawa młoda kobietę, która je 
szcze nie tak dawno była gejsza w jed 
nej ze znanych herbaciarni s*o!icy Nip- 
ponu. Poznała ona w tej cukierni przed 
laty znanego adwokata, który zaintereso 
wat się nią i skłonił do opuszczenia loka 
lu.

Następnie posłał ją do szkoły i na 
uniwersytet. Młoda kobieta wykazała ty 
le zainteresowania i zdo ności, że wkrótce 
zdobyta doktorat piawa. Odtąd rozpaczę 
la naukową karierę, która uwieńczona zo 
siata zdotyciem katedry uniwersyteckiej.

ZALOTY. 
(szarbda 7 punk ów).

Zakochał się Maj królewicz 
w wiosence, 

i wyraża jej swa miłość 
w piosence.

Jest pięć —  trzeci niby grecką 
amfora, 

z ’a się czwarty —  pćłfrzecl —  szósty
niż wczora.

* * *»
0  ogromie fej miłości

płomiennej, 
opowiada słowik w noce 

bezsenne.
Szemrząc, stwierdza wynurzenia 

słowicze
1 raz —  drugi oraz szójły

strumyczek I..

* * *
Odurzona piosenkami 

rzewnymi
oraz pięć —  wsprk sleder.' —  c wartymi 

kwietnymi 
sercem Wiosna Królewicza 

przyjęła 
i nastąpił czas miłości 

wesela!..
* ■* *

Widząc to raz —  drugi nieba 
nocami, 

mruga soule dobrodusznie 
gwiazdkami.

„Rex" (czl. kl. Sz,)
łZ&k. ■

KOMUNIKAT PATfa 
logogryr —  satyra (7 punktów). 

Genewa;
Donoszą, że piąte ma Ligi reforma, 

maję zmienić woźnym guzy w uni­
formach 

Londyn:
W czwarte) Już pono zbroję armię 
kolorową,
na wszczętą przez 11 Duce wojnę. . 
papierową.

Lwów:
Tu we Lwowie szósta, gdyż powstał 
specjalny
kartel do sprzedaży „ fematów ma­
turalnych.

Moskwa:
W Moskwie zarządzono tępienie „o- 
gonków",
prjce rozpoczęto od pierwszych 
Azbrków.

Paryż:
Podoono chcą wtóre nasz polski pa­
wilon
„rzeźbą" Mickiewicza, sfojącą... nad 
Wilią.

Rzym:
Mleka na lanlłal krowy mało dają, 
siódmi WlosI dość mleczną drogę 
mają.

Warszawa: 1
Mówią, że trzy wkrółce bezrobocie 
minie
gdyż LOT ma otworzyć Warszawa—  
Mars linię.

Początkowe lifery kolejnych wyrazów 
zastąpionych w tekście liczbami, czytane 
z góry na dół dadzą rozwiązanie.

„Pex" (czl, kl Sz.)

Kwadrat magiczny
(3 punkty)

Ułożyć 5 wyrazów pięcioliterowych o 
niżej podanych znaczeniach

N \

R

S

G

Ł

1) wyspa japońska,
2) ir r ię  ż e ń sk ie ,
3) moneta hiszpańska,
4) jezioro w Rosji,
5) k ra j w  A fry c e .
3 !0 S S £ S > i

Pytanie d ii historyków
(po 1 punkcie).

1) Gdzie jes* pochowana Mary'e X 
Wereszczaków PuHkamerowa.

2) Skąd pochodzi nazwa stylu gofyc-* 
kiego.

3) Jaki książę rusKi przyjął lylul car”

1
Uzupełnić dzielenie 

(5 punktów}.
X  X  X  X  X  X  f X X  x _  
X X X X  X fi X
3
X

X
ó

X  X 
3 X

1
X

i  X  1 X 
X  X X X  

o

I ałszywy banknot
(2 punkty).

Do zegramistrza przyszedł pewien 
pan I kupił zegarek za 32 zł., przy czym 
wręczył bankonl lOO ziołowy. Ponieważ 
braido drobnych, zegarmistrz zmienił pie 
niędze w sąsiednim sklepie. Nabywca ze 
garka otrzymawszy reszty 68 zł. wyszed*. 
Pe pewnym czasie przyb;egl właściciel 
sklepu, w którym zmieniano pieniądze i 
oświadczył iż otrzymany banknot jest lal 
szywy. Zegarmistrz p-zyjąl z powrotem 
fałszywy banknol, zniszczy! go, a właścl 
cielowi sklepu wręczył inny banknol 100 
zlotowy.

Kto został poszkodowany I na ile zło 
łych?

Bilety wizytowe 
(po 1 punkcie).

P I E R R O T L E Y C H

Pytrnle Redaktora.
Ile nadejdzie rozwiązań, oraz Ile 

punktów w sumie zdobędą wszyscy?
(7a łrafną odoowiedz —  nagroo'7* 

książkowa).

Rozwiązanie zadań nsdeslall:
P, p.: Alberg B., Juchniewicz A., Cze- 

pulkowska W., Jeśkiewicz M., Klemmowa 
E, Kiecki A., Korzon E., MMwlejew P,, 
Niedzielska N. Łojkówna J.

Z poia Wilna*
p. Jeliński M, z Mołodeczna 
p. Juchniewicz (wieś Szycie), 
p Grwrońskl poczła Zabłocle, 
p. Mironowiczówna z Chożowa, 
p. Gudanowa Weron*\a l  Lidy, 
p. Saniecka S z Łyszczyc, 
p. Pieskaczewski J. z UDran, 
p Sfronczakówna E. i  Nowogródka, 

p. Tywański K. z Lipniszek k. Lldy, 
p. Kostecki z Baranowicz 
p. Sklnderowa z Mostów 
p. Sobczak z Perezówki 
p. „Przyjaciel" z Wilna.
Nadesłano 23 rozwiązania.

Nagrody przez losowanie przyznanoi
p. Juchniewicz A z Wi'na. 
p. Łojkówna J.
Trafne podanie liczby rozwiązujących 

nadesłali p. Mironowiczówna I d . Słcn- 
czakówna.

P. Mironowiczówna otrzyma komplef 
srfyst. widuków Wilna, p. Stanczakówna 
—  książkę p. t. Kamienice za Osłrą Bra 
mą.

nOZ3VlĄZANIE ZADAŃ ZAM. w „K. W.* 
E  dn!a 1 m aja 1937 r.

Na Polską Macierz Szkolną — Dar Naro­
dowy 3 Maja.

Zgubiona sak ienka — W  sakiewce było 18 
z l  20 gr.

Testam ent Araln. — S-now io otrzym ali 10 
— 8 — 4 — 2 — 1.

KWA DR AT MAGICZNY:
K O L \
O L A F
I. A M A 
A F A R

Mncżcnie literowe — Nie podajem y rozwią 
zania, gdyż zaszła om yłka w drnka. 

!trbus:h — * stówa—c—l i  (Słowacki) (100 
rzymskie C).

Szaru la  — Salamina.
Iz-Hptlvvk.ti. Ig a p.M :TAa‘ RF FR FF  D W 1W  
Pytanie Redaktora — 23 rozwiązania.

Zazdrcść doprowadziła do obłędu
z b r o d n i a  P b ł § K 3 R V f i 1  b r a a

MieszFn.ilee osady K annonka, gm. szy 
dlow leckiej, po w. skiiiim -kiego, P !o tr  Popko, 
lat 30, od k''lko dni nlradziil objaw y choro 
by umysłowej 1 w dniu 10 lim. wysizcdl i  do­
mu do swoich krew nych zamieszkałych w 
osadzie Połotnlca, gdzie a ustał atakn  Matu
1 zhiegl do Ia.su. Na poszukiwanie zbiegłego 
udał się h ra t jega Paweł P<i,|>ko, gajowy lo­
sów miejskich Słonima, klńry odnalaz ł obłą 
kanego b rata  w lesle w dn. 11 bm. I sp ro ­
wadził go rfo doinu. Po drodze obłąkany po­
turbow ał ga. O godz, 14 o b a j przyszli do do­
mu, gdzie zasłali żonę P io tra  — Józefę, lot 
20. Obaj wyp-owadzill ją  przez okno na 
jMMlwórzr, gil de mąż je j obalił ją na ziemię, 
zdusił rękam i za gardło, a  następnie w hest

jaiskl sposób znęcał się nad zwłokami. B rat 
Jego Paweł początkowo nie reagow ał na to, 
a następnie przy pumoey domow.iików | są 
siadów ederw al b ra ta  od zutok. P io tr Popko 
po m orderstw ie zbiegł w pole, lecz został 
przez ludność njęty I odstawiony do Poste­
runku  P. P. w Albertynie. 1’aw ’s  Popka, 
który  również zdradza objaw y obłąkania, do  
mównicy i u s ie d z i zamknęli w spichrzu, ■ 
którego jednak zbiegł po wyważpuln dr—wL 
Obecnie jest on jnż ojety p n ą c  policję I prze 
kazany sędziem u śle le-a mu w Słoolmle.

P io tr Popko (m orderca swej żony), jest 
w stanie kom pletnego ob łąkan ia n i  tle u z -  
d łośei o  ożnę.
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Plany inwestycyjne miasta
W łych dniach odbyło się w zorzę 

azte miejskim posiedzenie komisji tech­
nicznej pod przewodnictwem prezydenta 
miasta. W posiedzeniu brali udział człon 
kowie kcm'sj. technicznej, ławnicy, 
przedstawiciele poszczególnych wydzia­
łów magistratu, elektrowni miejskiej i biu 
ra urbanistycznego.

Przedmiotem obrad były plany inwe 
stycyjne m a sta w oiezącym sezonie do 
tyczące robót kanalizacyjna —  wodocią 
gowych i drogowych.

Na wstępie naczelnik w/dz. technicz 
n e g c  inż. Jensz referował plan robót wo 
dociągowych i kanalizacyjnych na tere­
nie naszego m asfa. Szeroko zakreślony 
p lan  w o d o c iąg o w y  przew.duje ułożenie 
12 kim. 700 m. b rur wodociągowych 
przy ul. W. Pohulanka, Uniwersytecka, 
Pk - Napoleona, na szeregu ulic dzielni 
cy Zwierzyniec, na Antokolu i wzdłuż wie 
lu ulic na przedmieściach Na pokrycie 
powyższych inwestycyj potrzebna jest su 
ma 320.C96 zl

P rogram  kanalizacyjny jest nieco węż 
szy; przewiduje ułożenie 4410 m. b. rur 
kosztem 151.530 zl. Plan ten jest opraco 
wany pod kątem widzenia regulacii do 
tychczasowvch ścieków do rzeki Wilen 
ki —  to też orzew;dziane roboty kanał: 

T zacyine ogniskować się będą przeważnie 
wzdłuż trasy rzecznej, a więc: Kopanica, 
Subocz, Popławy, Saska Kęoa i t. d 

Ogólny prog.am robót wodociągowo- 
kanalizacyjnych, jeśli chodzi o sroaki fi 

• nansowe, przekracza ramy budżetu miej 
sk ego i przyznanych na ten cel dotacyj 
oraz pożyczek Funduszu Pracy. Po zaan 
gazowaniu tych wszystkich pazycyj włącz 

'  nie z kredytem materiałowym Funduszu 
Pracy przewiduje się cłeficył na  sum ę o  
k o ło  140.000 zł. Prezydent miasta poczy 
nić mu wszelk.e kroki w celu uzyskania 
odpowiednich kredytów na zreatizowa- 
nie zakreślonego ntanu robót. Jeśti akcja 
kredytowa zawiedzie, roboty będą wyko 
nane w v/ęższym zakresie

Skobel inż. Wąłorski zreferował ze­
branym program robót d ro g o w y ch  na 
rok bieżący. W tym dziale Inwestycyj - 
nym strona finansowa przedstawia się du 
io  pomyślniej Przew duje się delłcył W 
sum ie o k o ło  55.400 e t ,  k‘ó-y ma widoki 
pokrycia z budżetu nadzwyczajnego mia 
łta Program Wydz Drogowego składa 
s ę z trzech części: I. roboty ziemne przy 
regulacji Witjj, o .a i ulic Grochowa —• 
Zbożowa z ramienia Funduszu Pracy.

II. regulacja ulic z ułożeniem trwałej 
pawierzchn! przy Trockiei, Sw. Jańskiei, 
Dominikańskiej, Uniwersyteckiej, Skipów  
ka i Bszytieńskiej. Obn*żenie poziomu I 
regulacja ul. W. Pohulanka na odcinku

Uff* W r«C7R'CS 
śm ieci M a*szlifa 

Pilsutfsfclessj
Dzień 12 m aja, jako dzień rocznicy zgo 

ilu Wielkiego M arszałka byl w Lidzie ob ­
chodzony sv sposób w yjątkow o uroczysty.

O godzinie 10 zoslało odpraw ione nal>o 
liństw-o żałobne w kościele garnizonowym, 
na którym  byli obecni licznie zgromadzeni 
przedstaw iciele władz, wojskowości I orga 
nizacyj z pocztami sztandarow ym i. Po na- 
b< żeństwie w Lidzie nastąpił wyjazd kilko 
ma autobusam i na uroczystości w l  .pnisz- 
l a c h .

Uroczystości w LtpnLyzkach, gdzie Mar 
szatek w r 1834 wydawał pierwsze numery 
„I oho tn ika '' rozpoczęty się o godz. 12 ej 
przed historyczny m domkiem, w którym 
Marszafek pracował. Dzieci z m ieji-ow ej 
szkoły powszechnej odśpiewały kilka p eśni 
i wykonały inscenizacje po czym przem a­
wiał wójt gminy lipniskiej p, Kowalski i 
miejscowy nauczyciel.

Po przem ówleniach ra s lą p la  tifilad a  
pocztów sztandaro  w tf . p rzybitych  z Lidy 
I m iejscowych organizacyj.. Na uraczystoś- 
clacb w Lipniszkach był obecny s 'a r r s t ' 
p< wiatowy z Lidy ko:r td a n t g rn iz o n u  1 
i l u ,

W godzinach wi eczornych o ibvl si? dal­
szy ciąg uroczystości w Lidzie. 0  godz. 20 ej 
przed ustawionym  przed gmachem Starostw a 
popiersiem M arszałka straż honorow ą peł­
niły miejscowe oddziały ZO S Przy głu 'bym 
łoskocie werbli przedefilowały oddziały w o j  

łka  PW. i w yjątkow o 11 :zn:c zebrane w 
yn u tvm organizacje, udając się następnie 
n:. zaniek Gedymina.

Nta zamku odlivla się k o ń : iwa i zarazem  
n a  ł f rdzicj nodniosta część u.oczystoścl 

Po k ró łkim przem ówieniu przedstaw icie­
l i  wtndz wojskowych zaw arczały głucho 
werble, zajęczały żałośnie dzwony t zary- 
czaly syreny w mi< ście, zapow iadając 3 mi 
n rtow ą ciszę. Po chwi.Ii ciszy roziskrzył się 
czerwonymi językami ognia, ułożony po 
środku czworoboku ustawionych na zam ­
ku oddziałów  wojska i organizacyj, slos. 
przy świetle ogniska rozbrzm iały słowa pa 
irięlncgo rozkazu wydanego przez Marszał 
ka z okazji zakoń-zenia wojny polsko-bol- 
szewi. kiej. Po odczytaniu wybranych my 
ś1' M arszalka i odśpiewaniu przez oddzia 
ły wojskowe apelu wieczornego — zakoń 
czono uroczystości

od Teatru do Sw. Jacka, regulacja u!. Za 
kreiowej wzdłuż gmachu USB., pozalem 
przebudowanie i ułożenie krawężników 
Drzy ul Konarskiego aż do lasu, przy 
drodze do Jerozolimki, do wsi Góry I 
wreszcie regulacja ulic bocznych dzielni 
cy Legionowej.

Trzecim etapem robót byłaby ul. MiC 
kiew'cza od pl. Katedralnego do pl Lu 
kiskiego, oraz ul. Kolejowa. Ulice ta o  
trzymzłyby trwałą nawierzchnię. Ta ostał 
n'a cześć piogramu jest uzależniona od 
dodatkowych kredytów, to też w.doki r,a 
jej realizację są wątpliwe Dla orientacji 
posłużyć tu może przybliżony koszłorys 
ułożenia trwałej jezdni orzy ul. Mickiewi 
cza. Koszła łe wynoszą około 360.0n0 zł

Progiom drogowy ulegnie pravzdopo 
dobnia pewnym modyfikacjom. Władze 
Wojewódzkie bowiem domagają się ure 
gulowania dojazdu do dworca kolejowe 
go. Chodzi o ułożenie trwałej nawierzch

ni na ulicy Koiejowej, uregulowania ul. 
Gościnnej i Sadowej, oraz zrobienie zja 
zdu z ul. Koleiowej na Zawalną koło Hal. 
Prezydent miasta uznał równ.eż łe robo 
fy za bardzo pilne ze względu na łatalny 
stan obecnych dojazdów do dworca.

W  uzupełnianiu powyższych progra­
mów prezydent zrelerowal konieczności 
b u dow y  3 m ostów ; na Wilence w okoli 
cy Tupaciszek i w ogrodzie Bernardyń-j 
skim, oraz przeb idowa mostu Zwierzy 
nieckiego. Są to inwestycje konieczne i, 
pilne. Niesłefy miasto nie posiada abso 
lutnie na to środków. Budowa mostów 
jest bardzo niewdzięczną Inwestycją z 
punktu widzenia polityki miejskiej —  po 
chlania wielkie sumy na mafeiialy, a sto 
sunkowo mało zatrudnia robotników; 
tymczasem jedną z boleczek miasta jest 
konieczność zatrudnienia bezrobotnych, 
ponad tysiąc ludzi, bez żadnych kwal.fi 
kacji nadających się jedynie do robol 
ziemnych. Z. K.

do godz. 12- ej w południe p zyjm uje ORBIS 
zapisy na wycDczkt świątecznedriś

do WENEK i nad NAR0CZ
W W erkach dancing—prdw ieczórek, nad N arcczą dwa dni spokojnego  wy­

poczynku w prom ieniach w iosennego stoćcS, wśród szum u sosen  I plusku fal. 
Przypom inam y: zapisy ORBIS. Mickiewicza 20.

C Licytacja za t)0riaifó
Pisząc w swoim ezasle reportaż z sali H tj 

Iłcy jnc j n iie iu l l t f l  n rządów SKarnowyeb 
przy ni. Niemieckiej 22, ule przypuszczaliś­
my, że spowodujemy tym jr-uces kam y  prze 
ciw ka *lwom bando -1 licytantów, grasującym  
w tej salt.

Stw-ieedizlliśmy wtarły, ie  rze*-jty, zajęte 
u  paiia.kt, są  tp i  redawane najczęściej po 
l&.rdzo niskiej cenie. Zwykle lak się dzieje w 
lej s di, że na Heytaeji w pierwszym term i­
nie, p^Niczas k tórej wywołuje się prznJm loty 
po stosunkowo wysokiej cenie szacunkow ej 
według prołokGtu zajęcia, jest bardzo mato 
nabywców. Najezęśeie] nikł nie chce płacić 
-p  frt gu“ urzędowego szacunku", który nor 
u sinic niezbyt krzyw dzi licytowanego podat 
r.ll a. to  odjrowiednle przepisy nie pozwala 
|ą  sekw estratorom  na scaeunrk poniżej pcw 
nych norm.

Na sali lleytaej ji ir j  przepisy te przestają 
obowiązywać jjo pewnym ezesle Gdy przed 
nitoł zajęty nie Znajdzie nabywcy na pierw 
szrj licytacji, wyzu-icza się lleytactę drugą, 
k tóra rozpoczyna się od ceny zaofiarow anej. 
Urzędnik, kierujący licytacją musi roprawcia 
uważać, aby eecia z  ofiarow ane ostatecznie 
nic była zbyt nLska, aby przedm iot nic >zedl 
» u  darm o", lecz mimo to łom y. płacone na 
drugiej łtryiaejl, są  p rr-w ażnie  o wiele niż 
sre  od tyeli, k tóreb ,' moż-na uzyskać w nąj 
gorszym w ypadku przy sprzedaży z wolne) 
reki. Trzeba lu dodać, żc kierownictw o sa l1 

licytacyjnej dość często rezygnuje z sum, 
ofiarow anych podczas Hcyłacjl, 1 szuka na­
bywców * w olnej ręk*. Dba w len sposób o 
Inferes podatnika l'eytowoiiego I Interes skar 
bu raństw a, pragnąc, sprzedać po najwyższej 
cente nieraz ostatnie ruchom ości p łatnika na 
p ąk ry d e  rlioć części jeco zaległości.

VV rczuttacir jednak mimo wszystko wtelc 
przedm iotów sprz ntaje słę na MaytaeJI, Jak 
się mówi, za bezcen. Otóż ta możliwość na 
byeia tanieli przedm iotów, n ieraz poszuhi

W W —

wanyeJi no rynku, stw orzyła łyp zawodowego 
„licytanta4*. Jegomość taki tm dn l się kup 
nem t sprzedażą rzeczy cw edzw any-ś na II 
•'} taejl, ocizywlśete dużo na tym  zarabiając.

W  W lłnte na salt licytacyjnej przy ul, Nte 
m iecklej 22 grasują oodaw ne dw ie bandy jra 
środowych licytantów. Oczywiście bandy łe 
ł  reguły pi.iwlc n ls t le  kupują  na licytacji 
pierwszej, w drogim  zaś term inie s ta ra ją  się 
nnby-5 pr-scdmk>l za> najśilższą sum ę. Bandy 
fe tonk iirene  fl nie m ają, ponieważ b ird zo  
n'a,’o  j a t  am alorów  na  knpao  rzeczy z li­
cytacji. N ieraz jednak dochodziło do ira ik  
konkurencyjnych między tym i bandam i Po 
wodowało to  zwyżkę cen ua salt licytacyjnej, 
ty  swoim czasie pit,al<śmy także o  lvm 1 za­
mieściliśmy opinię jednego ze  r f -  rLow 
ców“, żc b ndy konkurujące ze' s o lą , są 
„lepszym złem " n;f bandy współpracujące.

P roknąafnra wileńska uznała «?usr.i!c że 
b in d y  le, dążąc przy p « n e  ,  zm or y do uup 
na rzeczy HeyViwanych po cenach lak  ni­
skich. źe k rzw d ząey ch  k  w laśeirlcll tych 
rzeczy, p , podają w zatarg  z kodeksem k a r­
nym, wyleczono spraw ę k am ą  p iw lc - k o  4 j- 
zlknwl Artukowi t  C hs1mowl M r r 'n i r ,  k tó­
rych eiinehodzcnle policyjne wwkacahi Jako 
k trrow rtków  rru n y  źydowsl-(ej Ł —podowyeli 
licytantów  o n .1 przeciw ko It- lrstaw ow i Ja- 
i>ii«*klewtczowl, będącego kierownikiem  gre 
py chrześcijańskiej.

rVm -zas p rzew oJa sądowego zo ila ły  pot 
riierdzone szczegóły doctn i’zen!a. Ssd Jed­
nak nnlcwlniiit oskarłonyeb, ponieważ śledzi 
wo nie dostarczyło poszkodowanych. Akt 
oskarżenia w ym ieniał f r t .  *83 K. K., który 
pi-zewddujc przestępstwo w wypadku Istnie­
nia p  cB kodow aiifo.

Na procesie n i-  zostało wyjaśnione czy 
brak poszkodowanych w spraw ie Jest niedo­
ciągnięciem śledztwa czy poszko-ilnwoneeh 
a praw dę nte. ma. (zł.

śtysuwu prasy kato- 
ihkldi w Lb>ćwarp«l<

Lsndy/arów zaczyna wyióiniać się in 
fensywną pracą społeczną i kuituralną, 
czego dowodem szereg raz po raz odby 
wających się imprez o wysokim pozio 
mie kulturalnym.

Ostatnio odbyła się urządzana przez 
Zarząd Kat. Stow. Mężów .,Wystawa pru 
sy kaiolickiej i sympatyzującej" która, jak 
na landwarowskie warunki miała wielkie 
powodzenie 1 łłum:e była odwiedzana

W  pieknie i gustownie udekorowanej 
sali teatralnej Romanowskich umieszczo­
no większą ilość stoisk z więcej niż 300 
eksponatami prasowymi z całej Polski L 
świata.

Niekióre stoiska wydawnictw specjał 
nych zawierały ponadto eksponaty z ty 
mi wydawnictwami zwiazano jak np.: len 
od nasienia do tkaniny, nawozy sztuczne 
i środki chemiczne do zwalczania szkód 
ników roślinnych, zioła lecznicze I I. d.

Na szczególną uwagę zasługiwało sto 
isko Zw, Polaków w Niemczech z bardzo 
p.ęknyml wydawnictwami, wszystkimi w 
Niemczech wychodzącymi dziennikami 
polskimi, plakatami i f. d.

Muzyka z aparatów radiowych Państ 
wowych Zakładów Radiotechnicznych u 
przyjemniała zwiedzanie wystawy.

Głównym organizatorem !mprezy byt 
p. J. Nieman, kióremu dzielnie pomagali 
p. j:. W. Koma, i N. Ron anowski, wszy 
scy z Kał. Stow . Mężów. i.

Nowe- włsdłe ZP0K
W  dniu 9 m aja rb. odbyło się W alne 

Zgromadzenie Grodzko-Powialowt-jo Związ­
ku Pracy tżbyw atekkiej 'K obiet w Wilnie. 
Spraw ozdam - poszczególnych Referentek 
(jip. Kosińskiej, IToppenowej, dr- W asilew 
skicj-Swidowęj, Parafianom tezowej, Tom a­
szewskiej, Drużylowsktcj, K am ińskiej. Moin 
kcwsklcj) i charakterystyka prac Zarządu 
jiTzeastawinna przez dotychczasową TV»ewod 
nlezącą p. Jadwigę Mokotowska wykazały 
zwiększone nasileni* p rac  całego Związku. 
Lfrtępującc.n, u ZarządowH poza udzieleniem 
absolutorium , wyrażono uznanie za uspraw  
r.iente m etod pracy 1 uaktyw nienie rfzeregu 
członkiń. — Skład nowego Zarządu, wybrane 
go na WMncrn Zgromadzeniu przedstawia się 
następująco: praewndnrcząca — p. Czesława 
Monikowska, w ieeprźew otinbzące — pp. Ja 
i tn a  Hoj»ponowa' 1 Tadwtga Tomaszewska 
cztonikinie Zarządu — pp Apolonia Dąbrow­
ska, Jadwiga Drużvtowska, Marla Ei<frygirw: 
czowa, Sabina Kamińska, Jadw iga Mozo 
t jwska, Ł ucja Narwoyszowa, zastępczynie — 
A n t o n i n a  Dąbrowska Maria Szlanierówna 
Kom. Rewizyjna — Ttronlóawa Rówieńska 
Sabina Eiublgowa, M aria Tm -zkow ska, za 
stępczynle — Julia Slarościckowa, Ulga Du 
n ln  TCąsowiczowa.

r f  ar  ̂ nr F 0.W.
Tylko wspólnym wysiłkiem całego SDoł* 

ezońslwa, a zwłaszcza przy udziale w ielkie4’ 
placówek przem ysłu krajowego, można spo 
fęgować obronność naszego k aju. Jednym  w 
szeregu przykładów  go<invch naśladowania 
jest K rajow a Fabryka R adioodbiorników  „Te 
lefunkeiii", k tóra sam orzutnie zgłosiła swoja 
ofiarę ua  FON ofiarując lotnictwu polskie 
nu sam olot RWD 10, zamawiając annrat w 
Państwowiych Zakładach Łożniczych. Samo 
lot Telcfunkcna już w krótce będzie pełni? 
swoją pożyteczną służbę na  wyznaczonym 
posterunku.

Hapoel został zd^skwalifiKo- 
wany

Bardzo dobrze się stało, żc drużyna pilkar 
sk i żydowskiego klubu Ilapoel zoslala przez 
władze piłkarskie W ilna zdyskwalifikowana 
za nieprzestrzeganie sta tu tu  PZPN.

Haj>o*l — to drużyna fikcyjna. Nie wie­
my nic o jej działalności sportowej. F iguro­
wanie na liście członków w prowadza wiele 
zamieszania zwłaszcza w czasie sezonu roz 
giywck o mistrzostwo okręgu.

Cieszymy się, że raz nareszcie przestano 
się rachow ać z drużyną, k tórej nigdy nie 
można było traktow ać poważr.ie.

Kepel w  \fciini2
Od kilku dni bawi w W ilnie znany wio 

ślarz Polski Jerzy Kepcl, który w W ilnie za 
m ierzą zabawić kilka tygodni.

Kepel trenu je  codziennie na Wilii. Pierw 
sza jego starty  m ają się odbyć w tym roku 
zagranicą. Pod koniec sezonu bronić będzie 
pucharu i tytułu m istrza Sekwany.

Interesująco również zapowiada się jłoje 
dynck jego z m istrzem Polski H Vcreyem. 
Pojedynek odbędzie się w Bydgoszczy.

POKOJE
TANIE, CZYSTE i CICKE 
W K 3 7 E L U  R O Y A Ł

W arszawa Cnmtelna 31
Dia pp. czy le! elków .Kuriera W ileńsk." 

ló% KłbŁtU

jutro zowody lełckoatlętywne 
na Ploromopcle

Jułro o godz 16 na Pióromoncie od | 
będą się ciekawo zawody lekkoatletycz ( 
ne przed ustaleniem składu reprezenfa 
cji Wilna na mecz z B'nłymstokifcm. Mecz 
z Bialymstokiem ma się odbyć w Wilnie 
23 maja, a w tydzień potem reprezenfac,a 
Polski Północno Wschodniej walczyć bę 
dze w Królewcu z Piusami Wschodnie- 
mi.

Niedzielne zawody eliminacyjne będą 
i-ewią wszystkich najlepszych zawodników

wileńskich na czele z: W'eczork:ewiczem 
Żylewiczem, Rvmowic*em. Joczysem 
(płolkaiz —  Ovans —  były zawodnik gro 
dzieński), Łomowskim, Giedgowdem { in 
nym:.

Program przewiduje wszystkie konku 
rencie wchodzące w program meczu z 
Niemcami, a więc biegi: 100 mfr., 200 
mb., względnie 1500 mtr., 5000 mtr. rzut 
dvskiem I oszczepem, pchrńęcte kulą, 
skok wdał i wzwyż i trójskok.

Ki M irrę  n i rowerath wMczyć trrta 
o m’sUrcsł*aa na trasie Z^łów — W [ao

W niedzielę « g dz. 15 w ystartu ją z Zu- 
łuwa do W ilna kotarze zgłoszeni ze wszyst- 
kreh okręgów KPW. W alczyć oni będą o ml 
ati.zoslwo KPW. Ogółem nu starcie  zbierze 
sie 40 zawodników. W  godzinach raamych 
zawodnicy ztużą na Rossie hołd pamięci Mar 
czałka J. Pitsnćsktcgo.

M,cta wyścigu mieścić się będzie w W il­
nie przy ar. Kolejowej 19, o b ik  dnmu KPW. 
Zawodnicy rlo W ilna powinni przybyć prred  
godziną 18. Po;,rdą oni z Zuiowa przez FVvd- 
brodzle, Niemeaczyn, Antowil, Pośple^zke 
do W ilna. W  W llnlz tra ra  pebiecnle przez 
Antokol, a następnie przez Plac K atedralny, 
nl. Zamkową, W ielką — stawem tak Jak kur 
eują autobusy Nr. t .  Sędzią głównym wyści­
gu m ianow any zestal p. Rydtew.skl R. Organt

aatorcm  jest p  Kisiel. Np zawody te z W ar 
sza wy przybyć ma p rtezf Zarządu Głównego 
kPW . pos. Siarzak.

Na marginesie te j notatk i pragriem y 
zwióeić uwagę czynników m iarodajnych na 
zbyt częste a nieraz i m ata poważne lm pre 
7 y  organizow ane przez te ezy Inne organiza­
cje, k tóre ohterają  właśnie trasę Zutów— 
Wl! to. B ardzo to pięknie, ale m a'ny wraże­
nie, że trzeba ustalić jakie  I kiedy m ają stę 
mlbywać Imprezy cportowe polniEone jedno 
cześuic z oddaniem  hołdu.

W edług naszego rdan ta  uważalibyśmy za 
wielce w skazarc organizow ania nadal m ar­
szu narciarskiego, spływ u kajaLoweg.n, no I 
ewentualnego w yśelui kotarokiego 1 na tym 
musiałby być koniec.

V EDRRLIiEl
Wt9SRS I TłłOSĆ

ua prowincR
Czwórka dobrze znanych W ilnu artystów 

pp- Ola Obarska, W acław Scibor, Leopold 
Peikow ski i Jerzy Law orn urządzili tournee 
po prow incji.

Aktorzy grali doniedaw na z dużym powo 
dżemem „W iosna i miłość" w rozmaitych 
m iastach i miasteczkach Nowogródczyzny.

Obecnie, z dniem 15 bm jeżdżąc własnym 
autem  przenoszą v ę  na teren  woj. w ileń­
skiego.

I tak będą kolejno w ystępowali: 16 bm 
K icśnc. 18 — Ilelenów , 17 — Moiodecznio, 18 
— W ilrjka, 19 — Głębokie, 20 — Postawy, 
21 — N.-Swięciany, 22 — Brasław  i 23 — 
Duli sz ty. (*)•

6 miaslący aresztu 
za tefilpprteż nieSe- 

ga?nyeh ksfzźe!:
W czoraj sąd okręgowy w Wttnśc r izjwznat 

gp. awę V tadysli wa Pukasa I Stanisław a Sw 
m ery, oskarżanych o kolportaż n-etegai ile 
sprowadzonych z Litwy Kowieńskiej książek 
* aof yeh w języku litewskim, w który rl 
sf -lszowa' a była h istoria. dołyc*ąca Wite 
uzi zvznv, oraz podane niezgodnie z 
arai.tee Polski z Litwą Kowieńską. K u w k l te 
b y ł y  pisane tendenevjnle 1 w ym ierzane pr»e 
ciwko Polsce.

P. zen sądem  oskarż! nt poAait się za wj s 
r  ulltikow anych biLllotekarzy Do winy nie 
przyznali się.

Sąd skazał WL P t  - a r a  na 6 m .e-.ę-i 
aresztu. St. S zen arę  zaś wobec braku  atowo 
dów unlewtnuih '*<*

W!adoiR05ci radiowe
n z n , . \  PR O PA G A N D Y  RADIA 

W WARSZAWIE.

Nic ma już dziś w Polsce ani jednego za­
kątka, gdzie nie docierałoby aa falncb -itern 
żywe «towo i dźwięki muzyki z rozgłośni Pol 
skicgo Radia, nie wszystkie jednak okolice 
kraju zostały w jednakow ym  stopn.u n a d to  
te r  izowanc.

Ze względu na kulturalno-ośw iatowe, 
•howawcze 1 państwowe znaczenie radia 
i praw ą radiofonizacji k ra ju  zajęły się gorl 
v- m czynniki społeczne, które pcowmteą inU 
suwną akcję propagandową Ostatnio akcja 
•i w form ie Tygodni, lub Dni Pi apJ ?a»dr Ra 
1 a óbcjmujs- te rm y  Rozgłośni Krakowsi c.j, 

Poznańskiej, K atowickiej i W arszawskiej
Dotychczas sv dniach od 24 kw ich ia do 

t m aja  odbył się Tydzień Propagandy Radia 
w Krakowie, dnia 2 m aja rozpoczął u ę  Ty 
rf-ień Propagandy Radia w Poznaniu, a dnia 
V m aja -  nastąpi początek takiego ty g o d n i 
.v Katowicach.

W W arszaw ie Snołeczny Komitet Radio 
fenizaeji Kraju, który -  utw orzony prze, 
szereg najżywotniejszych organizacji społecz 
nvch° _  ogniskuje salą akcję propagando 
wą w całej Polsce, urządza spe-jalne im prez\ 
radiowe w dniu 30 maja.

Program  Dnia Propagandy Radia w stolicy 
jest bardzo urozm aicony : bogaty, obeiniująi 
szereg imprez muzycznych, zabaw i Imprez 
propagandowych. M in. przewidywane są 
koncerty orkiestr na placach publicznych « 
ogrodach publicznych widowisko w teatr,’ , 
nu wyspie w Łazienkach, zabawy na przed 
m cściach, cickasve zawody samoeliodóy 
ziadiofonizowanych 1 t. p. Ponadto w najm  
chliwszych punktacii miasta, zainstalowane 
zestaną megafony, przez które transnrtow a 
ne będa audycje n. daw ane z rozgłośni. Pro 
gram Dnia Propagandy Radia w W arszawie 
obejmie również wiele innych ciekawych im ­
prez, k tóre organizatorzy narazie trzym ają 
jesz-rzć w tajem nicy.

„TE 4*4 ŚPIEWAJĄ OLA RADIOSŁUCHACZA

Znane dobrze publiczności radiow ej „Tc 
4“ powróciły do W arszawy z Rygi, gdzie v 
ciągu miesiąca wyslępowały w teatrze -rwi< 
wvm. Obecnie dnia 15 m eia o godz. 22 JS 
wystąpi ten zespół wokalny prz. d m ikrofo 
nem. aby odśpiewać szereg pieśni ze swego 
repertuaru.

S p r a w a  f s f m S  c?h i-  
ks «S

P n e d  S ądem  OkięgoJćym i Warsin 
w ie staną ł s tu d en t A ntoni C ercha , oska- 
to n y  o udzia ł w  n łe teg a ln e l O  N. R r 
baz d rukow an ie  ta jne) „S z ta te ‘y . D ruł * 
nia m ieściła ssą w piw nicy p o d  sbożów  
ką w Józefow ie  S tróżów ką w y ra ję ll ja 
c j i  dw aj s tudsnc i. Na p o d staw ie  teSranc 
p rzez  po lic ję  w iadom ości, jednym  z 
nich b y ł C ercha. Pon iew aż u d z ia ł Cerch* 
w  p racy  przy  ta jn e j d rukarn i ni * zo sła f 
u d o w o d n io n y , są d  skazał g o  je  } 
n a leż en ie  d o  n ie le g a ln e g o  O N if. na Iti 

m iestecy  w iezien ia  z zaw ieszen iem .
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Sanie i wózki ratuja ot nąizy
Często mówimy i piszemy o łym, że 

chłop nasz słoi na bardzo niskim pozio­
mie kultury, nie ma zmysłu orientacyjne 
go i n!e umie wykorzystać możliwości dla 
poprawy warunków swego bytu

Ale jeżeli przyjrzymy się dziś życiu 
w:eiskiemu i porównamy warunki bytu z 
niedaleką jeszcze przeszłością ,to spo­
strzeżemy również pociesza,ący objaw

DAWNIEJ,
g d y  c h ło p  m .a ł 20, lub  3 0  ha z ie m i, u- 
łrz y m y w a l ty lk o  je d n e g o  K o n ia  i je d n ą  
k ro w ę , c h le b  ja d ł  z  „ m ia k in a j" , i te g o  m u  
n ie  w y s ta rc z a ło . C h o d z ił  w  ła p c ia c h , u 
D ie ra ł s .ę  ty lk o  w  ź le  w y ro D io n y  sa m o  
d z ia ł  i., b a rd z o  m a ło  n a rz e k a ł na sw ó j 
lo s . *

DZlS, —
na tych samych 20, lub 30 ha, gospodaru 
je już 5, lub nawet 10 gospodarzy, każ 
dy ma kon a i iedną, lub dwie krowy, 
wszyscy majj chleb, łapcie już dawro za 
rzucili, ub srają się z pewną pretensją i... 
narzekają na swoje warunki życia.

Oczyw'ście, to naizekanie jest b moc 
no uzasadnione. Jest ono jednak rów­
nież pocieszającym objawem tego, że na 
sze w eś pragnie udoskonalenia swoich 
warunków byłu i tęskni do postępu. Wieś 
więc zbudziła się już dzisiaj i zaczyna 
szukać nowych dróg do poprawy swego 
ekonom,cznego bytu. Co ją do tego skło 
niło?

Oczywiście, przeludnienie. Im większe 
jest to przeludnienie wsi, tym większy da 
je się zauważyć wysifek psychiczny i fi 
zyczny w walce o byt. Jako p-zykład 
n.ech nam posłuży:

WIEŚ HAPONY, OM. ŁU tECKIEJ, PO '#. 
DZlSNIEŃSKtEC-O

Kiedyś, przed 50 laty, byty tutaj jak 
opowiadają naokoło lasy i błota, ryk nie 
dźwiedzi i wyc.e wilków ‘owarzyszył sa 
psotnym mieszkańcom lasów W  prymityw 
nie sklecionych budach mieszkało tutaj 7 
gospodarzy , prowadzdo życie w nęazy. 
Dziś zaś wieś |!<_zy 25 gospodarstw, wszys 
cy maią schludna i czysre mieszka ika, a 
czko wiek aż 30 gospodarzy ma karłowa 
te gospodarstwa po 3 ha, a 5 gospoda 
rzy od 3 do 5 ha. Jednak nikt by z nich 
me zamienił dziś warunków swego by(u 
na te, w jakich rył i walczył z losem je 
go dziad, lub stary ojciec 

v Dz'ad i stary ojc ~c mieli jeszcze pod 
ostatkiem Z'emi, i nie mieli jednak po 
jęcia o skórzanych bucikach o fabrycz 
nym garniturze i o mieszkaniu z osobną 
kuchnią D zYai. jeśli jeszcze Mo tego nie 
ma, to jest iego marzeniem i celem, żeby 
to osiągnąć.

Oezw/iście, ze nie można tego osiąg 
nąć z iych marnych paru ha ziemi Trze 
ba w ęc  było zdobyć sie na jakąś inną 
komf inację i poszukać jak:egoś źródła 
dochodu poza rolnictwem. W ten spo 
sob powsłeł i rozwinął się tu przemysł * 
drzewny i udoość zaczęła masowo nro 
dukować:

SANIE I WÓZKI.
Sanie wyrabiają w tym ośrodku na uży 
łek okc rznef ludności przeważnie cieia 
rowe. Wózki zaś produkowane są leki ie, 
rieliluitne, ozdobne, malowane na poma 
rańczowy kolor, istne cacka sztuki słolar 
skiej.

He trzeba czasu poświęcić na zro 
bienie takiego wózka? —  pytam.

Co najmniej tydzień — odoowiada 
stary gospoJarz specjalista Trzeba przy 
gotować odpow.ednie „pfozy" naciąć de 
sek a ..obszywkę", wyrobić „kapyły" i 
,njdowbki" „ptozki' do boków, potym

łrzena to wyheblować, wyszlifować i do 
pasować.

SUROW IEC I CENA.
—  Z jakiego to drzewa robicie? Gos 

podarz tłumaczy, ze używa się w tym ce 
lu surowiec kilku rodzai:

—  Na płozy jesion ,na „kapyły" dąb, 
lub klon, na „nadowbki" jodłę, deski na 
„obszywka" mogą być brzozowo lub z 
sosny.

—  Drzewo na płozy kupujemy z mająt 
ku i płacimy z 1 fest metr jasionu od 25 
do 30 złołych dąb zaś dostajemy z pod 
Dzisny, jako drzewo na opał i ptacimy 
po 5 zł. za metr, jodłę, albo bizozę ku 
pjjem y od „grafa" na sztuk; i płacimy za 
sztukę 10, albo i 15 zł.

W YDAJNOŚĆ PRODUKCJI.
—  Jak dużo wyrabiacie wózków i sań 

w ciągu roku?
Gospodarz ł*umaczy, ze nie pracują 

nad tymi wyrobami w ciągu całego ro 
ku, a tvlko w okresie zimowym W ciągu 
zaś zimy przeciętny wytwórca wyrabia i

sprzedaje od 5 do 10 wózków i od 30 
do 50 sań.

KALKULACJA.
Dowiaduję się dalej, że wyroby swo 

je wożą na sprzedarz do Łużek, Głębokie 
go i Dzisny. Sanie sprzedają w cenie od 
6 do 10 zł., a wózki od 70 do 100 zl.

—  To macie bardzo dobre zarobki na 
wózkach?

—  Gospodarz specjalista I zaczyna 
wyliczać: „płozy" —  5 zł., „kopyły i na 
dowki" —  3 zł., żelazo na okucie —  18 
zł., kowal —  12 zł., malowanie 16 zł.

—  Razam, jak baczysz, kosztuje nam 
więcej jak 60 z ł , a za robołę zostanie 
tylko jakich 30, czy 35 złołych.

—  Ale zawsze, coś niecoś z tego ma 
cie i dla siebie?

—  O tak —  mówi gospodarz —  sa 
nie i wózki ratują nas od nędzy Żebyś 
my nie wyrabiali tych rzeczy, musieliby 
żebrować, a tak to żyjem nie gorzej od 
ludzi.

Włodzimierz Bierniakowlcz.

„ Iz y d o n k  u d e k ł z Tw orek“ ...
Trwoga w cale] wsi i okolicy

SkorDuciany, gm. rudomińskiej przeży 
waty onegdaj „oądne dni noce" z po 
wodu nagłego pojawienia sie w wiosce 
umysłowo chorego Izydora Kozłowskie­
go lat około 50, któr/ w r. 192ń odrąbał 
siekierą głowę 4-rol :*nie, dziewczynce. 
Umieszczono go wówczas w Tworkach, 
gdzie „pokutował" 11 lab I, o dziwo, kie­
dy wszyscy już myśleli, że „Izydorek" 
dawno nie żyje nagle jakby w roczni 
cę sweqo bestialskiego czynu (dzień ten 
pamiętam doskonale, gdyż stałem na cze 
le wyprawy do puszczy Rudnickiej mają 
cej na celu ujęcie zabóicy) „zameldował 
się” w w,osce w zakrwawionej koszuli. O  
powi )dat różne hisłorie o ucieczce z Two 
rek, przygody po drodze (przeszło 500 
km.). Zbieg ukrywał się gdzie tylko mógł, 
nawet w „cieplicy" w sąsiedniej wsi, gdzie 
też został pojmany i odprawiony ao Two 
rek.

* * 5ft

Na marginesie tej sprawy chcą  podać 
tu kilka szczegółów z życia „Izydorka", 
kforeqo poznałem w r. 1923 idąc pizez 
gęsty las do Wilna. Prosił mię wówczas 
o zapałki, wda,ąc się w żywą, lecz bez 
sensowną rozmowę. Był moim towarzy­
szem podróży aż do Wilna (18 kim.). Po 
powrocie do domu d zwiedziałem się, że 
lo mieszkaniec sąsiedniej wsi Termiany, 
b. gm landwarowskiej, kawaler, znany z 
różnych wybryków. No., jeśli ni" 
szono go na chrzciny, czy wesele —  
•'; vc-as ukręcał głowy kurom, odprzę 
qał konie i ł. d. Pewnego razu skrył ,..e 
po nieszporach w kościele w St. Trokach

i wieczorem zapalił światła odprawiając 
„nabożeństwo".

W szał prawdziwy wpadt dopiero w 
r. 1926 kiedy zostawiono go w roli „niań 
ki" przy 4-roletniej dziewczynce, której 
matka poszła z towarem do Wilna. AAor 
ders'wa dokonał o godz. 6 (rano), po 
czym uciekł do puszczy Rudnickiej, żabia 
rając ze sobą siekierę, którą odrąbał gto 
wę dziecku, oraz bochen ch'eba i garnek 
ze śmietaną. Schwytaliśmy go dopiero na 
trzeci dzień w odległości 15 km. Kiedy 
rozmawiałem z nim —  nie zdawał sobie 
sprawy z ohydnego czynu. W czasie tym 
prowadzono na cmentarz ofiarę szaleń­
ca. Tłum płaczących kobiet rzucił się na 
sprawcę mordu i chciał uczynić nad nim 
„samosąd", lecz mężczyźni przeciwstawi 
li się femu i Izydor ocalał.

• Ciekawe jeszcze jest to, że w chwili 
mordu odpoczywali tui obok u sąsiada 
dwa) posterunkowi z Landwarowa, którzy 
najspokojniej w świecie (oczywiścei o 
niczym nie wiedząc, gcfyż mord miał miej 
sce o godz. 6, zauważono zaś ło dopiero 
o godz. 10) —  wrócili na posterunek.

Pobył Izydora Kozłowskiego w Twor 
kach obciąża budżeł gm. trockiej kwotą 
ponad łyslac zł. rocznie, qdyż każdy 
dzień kosztuje 3 zł 50 gr. Ładna v..ęc 
suma wynosi już za lat 11, aż 'iczyć się 
nie chce. Obliczyli ją dobrze w Tworkach. 
Tam kazą płacić, a łu... nie ma skąd 
wziąć pieniędzy, zwłaszcza, że gm. froc 
ka utrzymuje umysłowo chorych aż 11.

W ogóle ciekawe jesł zagadr.ien'e o 
pieki społecznej na wsi.

Jan Hopko.

r . burmistrz i dyrektor K.K.0iW Nowogródku 
J. Małynicz skazany na 3 lata więzienia

Jak  już dnnosiii.śmy przewód sądowy 
zam knięty zosial dopiero 12 lun. wieczorom. 
Dnia 1.1 nastąpiło przemówienie stron.

P rokurator, popierając w całej rozciąSloś 
ak t oskarżenia, stw ierdza, że wina oskar 

ionejĄi została całkowicie udow odniona I 
w",osi o surow y wymiar kary, uw ażając, że 
oskarżony, będąc obdarzony przez spoleczcń 
siwo pełnym uaulaniem  i piastując w Nowo- 
gródezyznie zaszczytne stanow isko posła na 
Sejm, nic spełnił należycie swego obowiązku 
wobec państwa i społeczeństwa. dopuszcza­
jąc się no łużyć w KKO. Skolel uzasadnia po 
szczególne punkty oskarżenia, jak  podtjm o 
sranie pożyczek na podstawie weksli osób 
trzeeleh (Kowalewskiego, Rymaszewskiej, 
Piątkowskiego, Abowiera, Fąfary i Innych), 
udzletanic pożyczek niedostatecznie nabezpie 
czonycti, dowolne pobieranie pieniędzy z ka 
6y na podstawie własnych ksvitów I t. d. Pro 
ku ra to r wspomina przy tym b. kasjera  KKU 
Drc 7 la, skazanego za detraudacje, Slowik«w 
sUicgo t innych żyrantów  oskarżonego, do ­
patru jąc się we wszystkich czynach p. Mały 
1'icza „syybttncgo napięcia złej woli4‘.

Obrona przedstaw iła całą sprawę w świe 
Pc zupełnie odm iennym , dow odząc, że 
op ró tz  pewnych usterek l wykrorrceń dysey 
plliinriiych, żadnego przesetę|)stwa nic byto. 
Prosiła przeto o całkowite ujuew lnnienie. 
O fatni zabrał głos oskarżony Matyniez, p ro­
sząc również o uniewinnienie, względnie o 
ukaran ie  bez żadnych okniiciznoścl łagodzą 
cyeb. Przem ówienie jego było płom ienne i 
Swicliilc skonstruow ane, jak  zresztą t cala 
obrona, że niektóre panie płakały. Zrcszłą, 
ję ło  bezstronny sprawozdaw ca, stwierdzić 
muszę, że na sali i w kuluarach panowała

Wllelfe* nów.
— Im preza Związku Strzeleckiego w Knla 

liininle. W ostatnią niedzielę pododdz:a1 7. 
S w Kniabininie zorganzow d zabawę ta ­
neczną. poprzedzoną odegran,cm  sztuczki 
scenicznej p.t. „Werlzel domowy", W sz-tucz 
ce brali udział strzelrzynie i strzelcy. Publi 
czności było bardzo dużo, bo okoto 200 osób. 
Zdarza się czasem, iż na przedstaw ienia u- 
rządzene przez pododdział Z. S. w Kniahi- 
n nie przychoddzą ludzie z baTdzo odległych 
wiosek, gdyż pododdział cieszy sie dobrą 
reputacją, a jego anprezy ściągają ticzmie 
ludność. O statnie przedsięwzięcie dało nie 
zły dochód, który zasilił kasę pododdziału.

W. R.

— W drugim dniu Zielonych iswiąl dział 
wy Szkoły pow szedniej w W iłajce wystąpi w 
sali W ydziału Powiatowego w sztuczce i in 
seenizacjach związanych tem atowo z m o­
rzem. Przedstaw ienie jest przeznaczone za 

I rów no dla dziatwy szkolnej, jak i dla miej 
scowego społeczeństwa. Kierownictwo nad 
wykonaniem program u objęła p. W arzecho 

j wa Lucia, nauczycielka miejscowej szkoły 
i powszechnej. W- R.

Zarybiania jezior Wiłefazczyz^y
Dążąc do podn ies ien ia  p ro d u k c j i  

wód pańs tw o w y ch  D yrpkcja  Lasów  
P ań s tw o w y ch  w W iln ie  p rzys tąp iła  
do hodow li za ryb ień  san d acza ,  sp ro ­
w adza jąc  z go sp o d a rs tw a  h o d ow lane  
go w Ż óraw nie ,  p ro w ad zo n eg o  przez 
Lvyowsika Izbę Rolniczą, (>00.000 z iarn  
zaoczkow-anej iikry sandacza  i osadza 
jąc ją -na  w y d z ie rżaw ionych  przez Dy 
• ebeje w tyra celu s taw ach  w m a ją t ­
ku p. 7'. Z ana  w D uksz tach

W ylęg a rn ia  p a ń s tw o w a  n ad  jez 
Narocz, po  u k o ń czen iu  k a m p a n i i  wy

lęgu ik ry  sielawy, p rzep ro w ad z i ła  
zbiór i wylęg ik ry  szczupaka , k tó ry  
obecnie  ro zd y sp o n o w an y  został na  
jez. p a ń s tw o w e  nad leśn ic tw  Durniowi 
cze i M iędzyrzecze.

P rzy s tąp io n o  do w ykończenia  hu 
dow y ośro d k a  zaryb ien iow ego d la  le­
szcza w  nad leśn ic tw ie  N arocz (uroczy 
sko Sknik).

Wflnlanki ozdabiajcie 
kwiatami okna I balkony

Smargonle
—  Inspekcja Związku Rezerwistów. W

ub. niedzielę dokonały władze wojsko 
we z p. starostą Chrzanowskim inspekcje 
miejscowego Zw. Rezerw.

Zapoznano się z całoksztahem prac 
ł widokami rozwoju Z. R na przyszłość.

—• Przedstawieniu amatorskie. Chor 
kościelny z Oszmiany odegrał w ub. nie 
dzielą na scenie internatu żydowskiego 
3 aktową komedię p . ł .: „Dzielny wo,3k 
na froncie". Aktorzy —  amatorzy wywią 
zali się ze swych ról nie źle Niestety pu 
bliczność nie dopisała f nie pokry*o na 
wef kosztów własnych.

atm osfera sym patii dla oskarżonego, jakkol 
wiek nikt nic negował faktów, ujawnionych 
w toku pnzewtMlu sądowego.

To leż z niecierpliwością oczekiwano wy 
roku, który zapowiedziany został na godz. 7 
wieczór. Przybyło moc publiczności i czeka 
nii na wyrok aż do pół lAo dwunastej.

PRZED GODZ. 12 W NOCY W SALI WY 
PEŁNIONEJ PO BRZEGI PUBLICZNOŚCIĄ 
SĄD OGŁOSIŁ WYROK SKAZUJĄCY P. JU 
I.1ANA MAŁYNICZA, OSKARŻONEGO Z 
AT. 286, NA 3 LATA WIĘZIENIA (BEZ ZA­
WIESZENIA) Z POZBAW 1ENIEM PRAW 
OBYW ATELSKICH NA 2 LATA.

W  uzasadnieniu Sąd padał, że oskarżeni* 
z szeregu punktów oddalił, natom iast uzn„J 
5 głównych punktów  oskarżenia za uitowod 
nione (obliczając stra ty  KKO na 13381 zł.) 
ł wymierzył (Odpowiednią karę, uwzględnia­
jąc byle zasługi wojskowe 1 społeczne oskar 
żon ego.

W>.bcr lego p rokurator wniósł o zastoso 
w anie aresztu, jako środka zapobiegawcze­
go, by uniemożliwić oskarżonem u kom unlko 
wania się ze św iadkam i i ew entualnie sk ła­
nianie ich dio takich, a  ule Innych zeznań w 
związku ze .spolziewaną apelacją. Jak to ju# 
miało podobno miejsce przed rozpraw ą w 
Sądzie Okręgowym. Ad w. Szarejko zaopouo 
wal, naznaczając, że obrono zrzeka się do 
dalkowych świadków, a obecni już zostali 
zbadani, poza tym  nadm ienił, lż oskarżony 
Jest sam otny, porzucony przez żonę t musi 
opiekow ać się dzieckiem, w »bee tego pozbo 
wicnic wolności byłoby dla niego zbyt bole* 
ne. Sąd oddalił żąclanle p rokuratora , iz

Stołpce
— Odbył się zjazd powiatowy Związku 

Miodej Wsi. W  obradach wydęli udzlai pp.l 
ii spektor Białyniecki-Birula, instruktor w©. 
j> wódzki Sieczko, instruktorzy rolni i liczni 
pizeddaw iciele kól młodzieży. Omówiono szs 
reg aktualnych spraw, związanych z podnia 
s eniem kultury  ro lnej na terenie powiatu. 
M ędzy innymi dokonano wyborów Zarządu 
Pcw-., do którego weszli pp.: Michał Czer- 
nobaj, łan Ciechanowicz, W łodzimierz Kir 
kńcwiicz, Bolesław Żywicki, Nina Krytów- 
na, Stanisław  Żywicki, W iaczesław Kurluta, 
Michał Arabiej, W eronika Żukowska, W in­
centy Pieczyński, Stanisław Malicki i K t( 
z mierz Dubieki. Do Komisji w ybrano^pp.t 
P iotra Bartoszewicza, W incentego Szewczy­
ka i Witolda Sudnika. M. C.

Focigg najerhał 
na fu manke

Dn’a  l -Hun- o gpdz. 7,2ó a staejt P -ano 
wiczc Centralne parowóz od pom. Nr. 954 na 
Jechał na przejeździć na wóz, którego tylna 
część została rozbita. W oźnica i koń ocalelL

Morderstwo
w*©dawfe

Dnia 14 bm. o godet. 0,30 ub. nocy na tera 
nie sanatorium  kolejowego we W io tawje u  
stał zam ordowany wy.stnzatem z karabinu 
przez iiirziiniie>v> spraw cę stróż san i tor lun- 
kolejowego Bronisław  Michnlcwlcz. Docho­
dzi ule w toku.

Z-w ’bł się s*roo
w  zabytkowym ko ścio łk ir
W  Sypkowiczach, pi»w. Słonimskiego, za­

walił się strop  w cennym gotyckim kościółku 
z XVI w.

W  związku z tym wyjedzie i a  miejsce 
konserw ator wojewódzki dr. Plwockl, celem 
usłali ula S|>osobti przeprowadzenia tzabrtpfc 
czenia budynku.

| Mignon G. Ebcrhart

•  •  •

P OWI E Ś Ć
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Ja sn o  oświetlona, cicha sala,, zapow ietrzona ete­
rem i szp ita lnym i w yziewami. Niesamowicie jasna  
i cicha.

Muszę obudzić  d-ra  Ivunce‘a.
Muszę zatelefonować do kancelarii.
Muszę coś zrobić
Muszę zaham ow ać  bezsensow ny bieg w  kółko.
M ijając windę, p rzys tanę łam  odruchow o i  za­

dzw oniłam  z cierpliwą pasją . Dzięki zupełnej ciszy, 
pan u jące j  na piętrze operacy jnym , usłyszałam  cichy 
szum nadbiegającej kobie ty  i stuk, oznaczający  za ­
t rzym an ie  się na  w skazanym  piętrze. W  drzw iach nie 
zajaśniało  czerw one światło, ale by łam  pew na, że 
w in i ą  za trzym ała  się na czw artym  piętrzę.

Szrnnęł u n  za drzw i, k tó re  o lworzyły  się z ła tw o ­
ścią i w nętrze  k latki rozjaśn iło  się słabo światłem 
z ko rzv ta rza  i sali operacyjnej. N ajwidoczniej żarów ka 
w windzie  wypaliła się. Myśląc tylko o pacjencie, k tó ­
ry  m  się tak  dziwnie zawieruszył, w esz łam ,,zam knę­
łam  drzwi i nac isnęłam  noom acku  kon tak ł  trzeciego 
piętra. W in d a  zjechała nadó ł  c icho  i wolno. W  m ałej,  
zam knię te j  przestrzeni było jeszcze duszniej. Ciężkie, 
gorące, popros tu  cuchnące  powietrze  niemal dławiło.

Coś by ło  nie w po rządku . Coś się w yłam ało  
z no rm a ln eg o  try b u  Robiło mi się to zimno, to go­
rąco  i swędziły m nie  dłonie.

W ysz łam  na trzecim  piętrze Ażurowe drzwiczki 
w indy  i oszklone ko ry ta rzow e  zam knę ły  się za m n ą  
łagodnie. Korytarz by ł  pusty. W  poko ju  Dione paliło 
się w dalszym  ciągu i dochodził  z mego szmer ściszo­
nych  głosów T e u b e r  zn ikną ł  razem  z wózkiem, L illian  
Ash poszła  do swego pacjenta .

Co teraz?
Zatelefonować,!
Ale m a ra  nie ustępowała.
Telefonistka albo spała, a lbo  um ar ła ,  albo u to ­

nęła, albo uciekła . G robową riszę szpitala p rzeryw ały  
tylko szm ery  z p o k o ju  Dione i h a rc e  chrabąszczy. 
Mój p ac jen t  dr. H arr igan  zapadli się jak  p o d  ziemię.

Coś się stało.
Coś ba rd zo  złego W  tym  czystym, p us tym  k o ry ­

ta rzu  m usia ło  się stać coś strasznego.
Ręce m ia łam  n a  bui-dm przy  telefonie, ale kszesło 

odjeżdżało  wtył, a ko lano  uderzyło  o k raw ędź  b iurka ,
W sta ła m  z wysiłkiem i pochyliłam się nad po­

sadzką.
Krewi

ROZDZIAŁ III.
Od w indy  do b iu rk a  leżał n ierów ny, m alejący 

trop  odcisków  gum ow ych  obcasów: na tle n iepoka­
lanie czyste j  posadzki ko ry ta rza  ,ciemny, czerwony, 
błyszczący.

T ro p  m oich  w łasnych  obcasów, unu rzan y o h  we 
krw i.

Zdaje  się, że p ierw szym  m oim  od ruchem  było 
podnieść nogę i spojrzeć na obcas.

Skoczy łam  do w indy ,o tw orzy łam  dizw i. Na 
czwartymi piętrze nie było dostatecznie  jasno. T u  
światło  pad a ło  p rosto  w  drzwi Koło n ich podłoga 
by ła  czyrsta Ale co to tam  jest obok strugi, tak  LR sko 
drzwi, ie  ty lko  cudem  nie nas tąp iłam  n a  n ie ru ch o m ą 
rękę?

Musiałem dobyć głosu, zawołać, może nawd

krzyknąć  ,bo w jednej chwili zobaczyłam  obok siebie 
Nancy, Ellen i Lillian. W szystkie  by ły  trup ioblade  i 
m a rm o ta ły  niezrozumiale. Pochyliłyśm y się.

D októr  H arrigan! On, napew no  on! Zabity! Nie­
żywy! W gorsie koszuli, w m iejscu gdzie serce, tkwił 
trzonek catlinowskiego noża a inputacyjnego, u m azan y  
i b ru d n y ,  w idocznie od wilgotnej ręki.

S ta łyśm y częściowo w k o ry ta rzu ,  częściowo w 
windzie, pochylone n ad  ciałem, skam ienia łe  z prze­
rażenia , niezdolne oddychać. Nagle oszalała postać w 
rozw ianych  fa łdach  ko lo ru  lila, w padła  m iędzy nas, 
wryda jąc  n iezrozumiale dźwięki.

Ellen, odepchnięta  gwałtownie, odskoczyła wtył, 
a Dione pochyliła  się n ad  tru p em  i zaraz potem osu­
nęła  całj m ciężarem n a  LMPan Ash.

No — w yciągnęłyśm y Dione na ko ry ta rz  1 za­
ciągnęły do jej poko ju  —  na łóżko Któraś frunęła  
jak  b iały  p tak  po am oniak  Na chwilę s traciłyśm y 
w szystkie  p rzy to m n o ść  um ysłu  Ps. n iętam chaotyczne 
zamieszanie, s tuk  światełek sygnałowych, gdyż prze­
budzeni ha łasem  pacjenci chcieli się dowiedzieć, co 
się stało, trwogę, w strząs i a la rm u jące  uczucie, ze 
trzeba coś zrobić, Nancy .biała jak płełno, nadbiegła 
skądś z am oniak iem. Elten stała na  środku  kory ta rza ,  
trzepocąc dziwnie rękam i. T w arz  m iała  zielonożółtą, 
oczy w ysadzone z orbit.  Ja  poszłam  do telefonu, sta 
ra jąc  się opanow ać  szczękanie zębów Lillian Ash sta­
nęła nade  m ną .  Słyszałam  jej n ie rów ny  oddech i‘ sze­
lest rąk , szarpiący kołnierz, k tó ry  ją widocznei d?awił.

(D. c. n.)
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K R O I
Czis Zofii Wd., Jana 
Jutro Andrzeja Bob.

Wschód słońca — g. 3 m. 17 
Zachód słońca — g, 7 m. I 4

Sj>osuzezenia Zakiaau Meteorologii USB
Wilnie z dn. 14.Y. 1937 r.
Ciśnien.c — ,56
Temp. średn. + 19
Temp najw. -f23
Temp najn. +14 

AfDpady — 0.3
W iatr — pohidn.
Tcnd barom  — lekki spadek
Uwaga: — c’ -lu rn o , rano słaby deszcz.

— 1‘rzcpowl-doin pogody wg. PIM. do 
w irczoru do. 16 bm.:

Pogoda o zachm urzeniu zmiennym, m ej- 
tcanii przelotne deszcze oraz skłonność do
buiz, zw-iaszcza w dzielnicach wschodnich.

0ch'tod7enie

W I L E Ń S K A
DYŻURY APTFK

Dziś w nocy dyżuruję następujące ap- 
telu:

1) Sapożnikowa (Zawalna 41). 2) Ro 
.dowiczc (Ostrobramska 4); 3) Augus'ow 
lk :ego (Mickiewicza 10); 4) Narbulfa £św. 
Jańska 2) i Zasławskiego (Nowogródzka 
B9)

Ponadło słale dyżuruję apteki: Paka 
(Aniokolska 42), Szanłyra (Legionów 10) 
) Zajączkowskiego (Witoldowa 22).

KOMFORTOWO URZfiCZCNY

Hotel St. GEORGES
w W I L N  I E

Ip łila -n en ty , łazienki, teiet. w poko jtch  
________ Ceny bardzo przvst«*pre.

HOTEL FUROPFJSKI
Pltre: zonrędny —- tany Drzystępne. 
f ■!•■'*« w pokojach. W.nda oj t >w«

MIEJSKA.
— Roboty restauracyjne w ratuszu.

Restauracja ratusza posuwa się w szyb­
kim tempie naprzod. Roboty prowadzony 
s._ obecnie wewnątrz gmachu. Magistrat 
dążw do całkowitego zakończenia robót w 
ciągu roku bież. Jednak że z powodu 
•pidności technicznych zakończenie ro­
bo’ nastąpi Drawdopodobnie dopiero w 
roku przyszłym. Dopiewo wtedy zostanie 
przeniesiona do ratusza części biur I wy 
działów zarządu m ejskiego. W gmachu 
ratusza odbywać się bedą plenarne po­
siedzenia rady miejskiej.

— S r lw l j  w IlatibZu z m arm uru ltlrłee- 
kiog«i. W dniu 14 bm odbyło sit posiedzenie 
kom isji Restauracji Starego Ratusza, La kld 
rym zatw errdzono projekt nowych reprezen 
l«>> jnych schodów. Schody te w całości m ają 
być w ykonane z m arm uru kieleckiego

—  Przygotowania do saiont. kąpiel s 
wego. Wydział zdrowia zarządu miasta 
w związku ze zbliżającym się sezonem 
kąpielowym przeprowadził ostatnio lust 
rację plaż i miejsc, w których dozwolona 
jest kąpiel.

W sprawie tych ma być wydane rpec 
jalne zarządzenie.

—  Sirai ogniowa budować będzie 
nową remizę Jak już donos.'iśmy: miej­
ska słraż ogniowa wkrótce otrzyma ro ­
wy tdbór. składający się z 5 nowoczes 
nych samochodów Podwozia wykonane 
zostały w warsztatach samochodowych w 
Warszawie Starv tabór przekazany b ę­
dzie do dyspozycji ocho‘nicrych straży 
ogniowych.

W związku z zaopatrzeń.em się w no 
wy tabór miejska s‘raż ogniowa zamierza 
Wybudować sobie nową remizę. Miejsce 
budowy n:o zostało jeszcze ustalone.

—  Kosika kamienna Magistral n a b y ł  
ostatnio u licznych karmerialzy większą 
Ilość kostki kamiennej. Kostka złożona 
zosta'a na dziedzińcu magistratu. Kostka 
a pójdzie na budowę nowoczesnej 

■ezdn. przy ul. Dominikańskie] I Kole- 
iowej.

Kłopoty ze zmniejszoną subwencją.
Odb”to się onegaaj posiedzenie rad'iec 
niej komisji kulturalno - oświatowej. Na 
oorządku obrad znalazł,' się sprawa 
1'-000 złotych skreślonych przez radę 
miej? ą z subwencji, przeznaczonej na 
szkolnictwo żydowskie. Kom.sja zastana 
wiata sfe nad sposobem równomiernego 
rozłożeń.a pozostałej sumy na poszczę 
golnę szke y żydowskie. Mimo długiej dy 
skusjl sprawca ta nie zosta'a załatwiona, 
w sprawie tej odbędzie się jeszcze jed 
no posiedzenie komisji.

AKADFMICKA.
*— Sodałlcjo Mariańska Akademików USB. 

w WUn‘e zaw iadam ia, że dnia 16 m aja 1937 
toku  o godz 7,30 odbędzie się w kaplicy eo 
dalicyjnej M sza $w z kom unią św., po czym 
o  goóz 8 w lokalu własnym (Wielka 641 Ze­
brani Ogólne z referatem  sod. W Stacewicza 
p t. , Metody praey sodalicyjnej (akcja a 
spekulacja/*. Obecność członków obowiązko 
Strą Goście m ile widziani.

SPIIAWY SZKOLNE
— K oedukacyjna 6-klasOwe szkoła pow­

szechna Rodziny W ojskow ej w W ilnie przyj 
m uje wpisy dzieci wojskowych i cywilnych 
e,<t dnia 15 m aja codziennie od U do 13 ej w 
lokaht szkoły ul Mickiewicza 13.

SKARBOWA
—  Egzekucja podatku lokalowego.

Z dniem 30 kwietnia br. minął termin 
płatności podatku lokalowego. Ponieważ 
znaczny odsetek płatników należności 
me uregulował, urzędy skarbowe przystą 
piły obecnie do przymusowego ściąga­
nia należności Obecnie doliczane już są 
kary za zwłokę i koszty eqzekucyjne

WOJSKOWA
—  Kio staje przed Komisja Poborową!

Dziś, 15 brr Drzed komisją Doborową 
powinni sławić się wszyscy poDorowi z 
nazwiskami, rozpoczynającymi się na li­
terę M, zamieszkali w granicach II, III, 
łV, V  I VI komisariatów p p

Komisja Poborowa urzęduje w loka­
lu przy ul. Bazyliańskiaj 2, od godz 8-e: 
rano, OLowiązuje punktualne stawień 
nlctwo.

Z racji świąl w piacach komisji naslą 
d ! prze.wa do 18 b. m.

Z E B R A N IA  T O D C Z Y T
— Odczyt K. Łęczyckiego. Zarząd Ko!; 

od/lny  Urzędniczej przy Urzędzie W ojewód; 
kim w W ilnie zawiadam a, źe w najbliższs 
w iórek 18 m aja rb. odbędzie się w lokali 
n 'ubu Rodziny Urzędniczej (W ileńska 33) 
dm gl z kolei zidczyl red. K azimierza Leczy< 
kiego na tem at „Życie emigracji polskiej w 
Argentynie i U iagw aju".

Ze względu na osobę prelegenta, który  by1 
osobiście przez dłuższy czas w Ameryci 
Pldn., redl gując tam  pismo polskie, Jak rńv 
nici ciekawy I aktualny lem at, Zarząd pros 
0 jak najliczniejsze przybycie na odczyl. Po 
C7ątcfr o godz 19-ej.

Po odczycie berbulka tow arzyska, w cza 
ale k tórej zostaną omówione aktuahie spin 
wy Stowarzyszenia, a między innym ' sprawy 
kolonij letnich i program u prac na letnie 
miesiące.

W stęp bezpłatny dla członków Stówa i zy 
szenia, lob rodzin oraz w prowadzonych goś 
cl. j

K Ó Ż N !
—  Licytacja broni myił.wsklet. 28 me

ja r. b., o godz. 8,30 ste-osła grodzki wy 
znaczył licytację dowodów rzeczowych, 
skonfiskowanych na rzecz skarbu pańsi 
we. Na licytacji dokonana D ędJe sprze 
dai 7 strzelb myśliwskich, 1 Roweru, 1 
szabli policyjnej oraz kilka innych drob 
nych pizedmtofów. Ubiegać się o naby 
cle strzelb myśliwskich I floweru moga 
jedynie osoby, mające na to uprawnie­
nia (pozwolenie na kuDno broni).

—  Starostwo grodzkie ukarało adml 
nlstracyjnle w dniu 14 brr?,: Peslę Kac
grzywną zł. 50 z zamianą na 10 dni a 
reszto, z powodu ujawnienia cen na mię 
so. niezaodnych z ustalonymi Drzez sta
ostwo grodzkie,

Nochima OołuDi —  grzywną zł. 50 z 
zamianą na 10 dni aresztu za brak cenni 
ka I branie wygórowanej ceny za mięso.

Jenłę K arin  —  g-zywna zł. 30 z za­
mianą na 10 ani aresztu za brak cennika 
ze mięso.

—  Klub Zw. Pracowników Miejskich.
W  niedzielę dnia 16 maja r. b. o godz, 
12 odbędzie się otwarcie sezonu SDorfo 
wego Klubu Sportowego „Wilio" Zwiąż 
ku Pracowników Miejskich na przystani 
własnej Drzy ul. Kościuszki 14.

W o,o tramie otwarcia przewidziana 
Jest defilada kajaków, koncert orkiestry 
związkowej, oraz gry sportowe I tenrs.

L I D Z  K A
—i Związek Rezerwistów w Zabłociu.

jedyny oddział Koła Z. R. w Zabłociu, 
w powiec e lidzkim liczy ponad 50 człon 
kow ćwiczących przejawia bardzo oży 
wioną działalność organizacyjną, w za 
kresie P. W. I W F., obywatelską I kultu 
ralno-oswiatową.

Za przykład rozwoju prac Koła mo­
gą posłużyć następujące dane.

2 maja rb. Koło w Zabłociu, urządzi­
ło przedstawienie amatorskie i zabawę 
taneczną, dochód z których zasilił kasę 
organizacji. 3 maja pluton o sile 1— 34 
członków umundurowany pod dowództ­
wem Jana Puczyly, brał udział w obcho 
dzie Święta Narodowego w lidzie, iako 
jedyny oddział Z. R w Dowiecie. Ile wy 
sitku nuleżało położyć, by oddział ten 
tak liczny z Zabłocia dostarczyć do Lidv? 
Jednocześnie zespół strzelecki Koła, zdo 
był w Zabłociu, z pośród 12 zespołow 
przechodnią nagrocię strzelecką w post* 
cl wizerunku Marszałka J. PTsudskiegc

—  W alne Zebranie ZPOIt, 23 m aja hr 
w świetlicy ZPOK. przy ul. Pereca 5, o  godz. 
47 odbędzie się Doroczne W alne Zebranie

arnetm Ę m  ■—
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Się,
Młodsza Ju tro  Rana

‘"""''i, /  | N0V/A 
ODŻ Y WK A  
DLA SKÓRY

d z ia ła
c z a s  s n u

£o d  u  m i e w a j ą c y  
w y n a la z e k

/"Madk* glcóra pozbawiona smarizczek w 60-ym 
roku tycia! Kobiety 50-letnio wyglądają 

prawie ta i młodo, jalc ich córki! To, o * po- 
oru Wyglą-ia na cud. jeat obeon • moilie- dzięki 

‘durni,w8;aceniu wynalazkowi Prof. Stejakala

. łoaiJuń Zaroszenia Powiatowego Zw.ązku 
‘racy Obyw»'tlslkiej Kobiet.

Nn porządku obrad spraw ozdanie l  dzia- 
■Inoścl, p lan  pracy na rok  1937 38, oraz wy 
■ory Zarządu I Kom. Rewizyjnej.

— ŚMIERĆ OD PIORUNA. Na L(«* koło 
TIw Manee-łTOczyzoa w Rtatłe burzy pte- 
m n zabił 13-lełtiią Tnbe Wołynlce.

r A K A N O W l Ł K A
— Wyeiee&Jta n a  Św iteź Onegdaj 3 6  nca 

ni ów m iejscowej Szkoły Drogowej PGS pod 
kierownictwem p. mż. lakom lewi urządziło 
wyeleerkę row eram i na SwHeż.

Pogoda dopisała i wycieczkowicze miło 
.jiędzJIl cały d r  ii ó .ad Jeziorem. 7 powodu 
■i m antu w  schronisku Polskiego Tow. K ra­
je znawczego, uczestnicy wycieczki zmuszeni 
)jTI przenocować w pobliskiej osadzie, odle 
/ e j  o 9 kim.

W  związku zc w spom nianą wycieczką do 
w ladujcmy eię, ie  erny w schronisku nie są 
..bardzo przystępne", sięgają niecna! cen re 
slrnra< yjnych. S n  Janka herbaty, np. kosztu 
je 20 g ro az i.

Kierownictwo S hrc-iis l , ctsz instytucje 
zalnterasom-am ruchem  turystycznym  powhs 
ny się tyra zainteresować, gd y t  lak „przy 
stąpnę" eemy s pewnośc'ą nie przrczynłą tlę 
do w im oźenia ruchu wycieczkowego.

— SAMOCHÓD SPŁOSZYŁ KONIA wsku 
tek czego wóz nn którym  znajdow ali się Ga 
Nyntewwkl Bronisław I jego córka Ma rdale 
na został prz< wrócony. Oboje zostali ciężko 
pokaleczeni. Auto wojskowe, k tóre przypad 
Kuwo zsiajdowało się blisko miejsca wypadku 
|r a  szosie Łoło Baranowicz) odwlczło Ich do 
szpitala w Baranowiczach.

— W alne eebran P o is t l ą p  row arzysłw a 
Tnrysfj  czno-K.aJozr-iwczeea, 19 m aja o g 
14 30 w drugim term kiłe odbędz'e się w sali 
Zaiządu Miejskiego w alne zebranie człon­
ków baranow ickiego oddziału Polskiego To 
warzystwa TiiTysłyczuo Krajoznawczego.

Praw o głosn m ają wszyscy członkowie któ 
rzy opłacili składki członkowskie za rok 
1936.

Rrłvstn m a l a r z

W .  M i ł K O J M I K
PROJEKTY WNĘTRZ

(m ieszkania, biura, sklepy I t, d.ł
W la id sU e n o  fi rr». 4fi. 1*1 74-71

/  f ' A
■ U niw ersytetu  \F ied rń sk iegc. 7 w iekiem  tw orzą  
się  im arszrzk i, gdyż komórki skórna iraeą  
pawne żyw otna odżyw czo składniki. Można |o  
onecnio  akorio przyw rócił Drof. S*ejskel w y­
dobył tę  cenna odżyw kę » kom órek i.taran .110 
wybranych młodych lw ierzrt. /w i e  s ię  onn Bio- 
ce l i jest obecn ie *aw «rtł w 'idżyw czym  K rem ie  
T ekalon  koloru różow ego, ■ preparowanym w e­
dług o-yg inalnegc franeuskiego przepisu znako­
m itego paryskiego Kremu Tokalon. P o  ego  
użyciu skóra się  'd m ład za , z m a r iz r r j  szybko  
znikają. K obiety 50-cTiletni ■ łatw a -cis o siągu ę  
w ciągu kilku tygodni w ygląd o  10 Ie* młodazy. 
Krem T ekalon  koloi * białego (nie tlnsty) «elr-y  
atosow ać w ciągu dnia. Rozpuszcza^ w ągry, 
łc ią g a  roz- ierrone pory, czyni i  najbardziej 
szorstk iej ł ciem nej zkóry — białą, gładką I 
deiik-itną. Szczęaliw y w jn ik  gwarantowany  
Inb zwrot pieniędzy.

Nie można sprzedawać 
mąki 65-prcceotawei

Z dniem dzisiejszym wchodzi w iy  
cie zarządzenie władz administracyj­
nych, zakazujące sprzedaży mąki 
pszennei 6ó-p’ocentowej W związku  
z tym wszyscy kupcy powinni wyco 
fać tą mąkę ze sprzedaży i ze sk le­
pów.

Nie przestrzeganie lego zarządze­
nia pocignie surowe kary w postaci 
aresztu luh grzywny.

Wllnlankl ozdabialcie 
kwfataml okna l balkony

i i i i y  i o

SOBOTA, dnia 15 m aja  1937 r.
* iii — Pieśń. 6,33 — Gimnastyka. 6,60 — 

Muzyka. 7,00 — Dziennik por. 7,10 — Pto- 
gram dz 7,15 — Audycja a ia  pooorowych 
7,35 — In lo rm a jjc  i giełda. 7,40 — Muzyka- 
8.00—Alid. dla szkól. 8,10- 11,30 — Przerw a.
11.30 — Śpiewajmy piosenki. 11,67 — Sygnał 
czasu. 12 03 — Koncert. 12,40 — Dziennik 
poł. 12,60 — Skrzynka roln. 13T > — K oncert 
życzeń. 14.00— 14,30 — Trzerw. 14,30 ,<* 
Jaśku, co się z Rokitą założył** oprać Marli 
Kuncewiczowej. 15,00 — M idomości gosp. 
15.15 — W iązanka hum orystyczna. 15,25 — 
Życie ku ltu ra  bib. 15.30 — Stratzna noc — 
nowela Bolesława P rusa 15,40 — Program  
na dziielę. 15,45 — Muzyka pow ażna w wyk. 
wi-leńskicj orkiestry. 16.15 — T iansm 'sja  me 
cm  tenisowego Polska — Czechosłowacja. 
16.25 — Przerwa. 16,30 — T ransm irja z Chł

'  cago: Zjazd Związku O rganuizarji Polsk ’b 
w Lmeryce. 17,00 — Nabożeństwo majowe i  
Ostrej Bramy. 17,50 — Przegląd w ydaw ­
nictw 18,00 — P gadanka. 18,10 — Wiad. 
sportowe. 18 20 — Audycja dla wszystkich: 
„Polska i Litwa jednym  mocarstwem** n pi­
sał W ilold Nowodworski. 18,30 — Pogadan­
ka. 19,00 — „P okka na wystawie P a ry s t e]
— w oprać. R. Zrębowiara. W  dm gipj częł 
ci audycji: tańce polskie 19,50 — Cztery ma 
drygały P ierro  Luigi Palestnny  w wyk. Pol 
skiej kapeli ludowej. 20.15 — Nowości li.crac 
kie omówi Leon Plwiński. 20,30 — Pofadan 
ka. 20 35 — Dziem ik w.ecz. 20.45 — Przcr 
wa. 20 50 — PotpourTi wiosenne, 21,35 
Szczęście Szymza — wesołe słuchowisko II. 
ZlierzcliOwskiego. 22.05 — Transm isja (rag 
m entu meczu tenisowego Polska—Czecftosło 
W»cja. 22,15 — O rkiestra. 22.55 O s'ati.'( wia 
domości. 23.00 — T:>ńr-?----'

NIEDZIEL 4, dnia 10 m. a 1937 r.
8,00 — Sygnał czusi. i pieśń ma jowa. 8,03

— Gazetka roln. 8,21 — Muzyka. 8,2’ — Roz 
maitości rolnicze dla Z" m Półn W schodu.. 
8^5 — Muzyka. 8 45 — Program dz 8,50 — 
Dziennik por. 9,00 — T ransm isja nabożenat 
wa 10,30 — Utwory L. v. Beethovena l t  67
— Sypnął czasu. 12,03 — P o -r iek muzycziny. 
W  przerw ie ok. 13 00 — Życie k.i'Uir: tne. 
D c poranku, 14,00 — Rej ortaż. 14.20 
Trzy ballady. 16 00 — Muzy ka rozrywkową.
15.30 — Audycja dla wsi. „Na zielonym !ą 
sk** — felieton i Przegląd ryn łów . 16.00 — 
P-.eśnl Stanisława Moniuszki. ,f t1 0 — Audy 
cja świetlicowa; „W szystko H zie z oostę- 
prm * — pog. higieniczna wygi. dr. M. Ko 
łaczyńskJi 16.20 — Jak aw ,ętowali szewcy w 
Szamotułach — słuchowisko ream nalne St 
R o y s. 17.00 — Koncert syn * 17 55 — Poga 
L-nka 18-00 — D c. koncei'u  '9  00 — Na 
w ikaejach 1 Cńenie — ohr»)k i B Prusa. 1. 6
— Program  na TvoniedzirVk. 19.20 - V icczo 
rynka w ioślarska w układ, .c E Cinkszy l 
Pae-Pom arnaekiego, opr. m uzyczce J. Cmn 
saka 19,50 — Koncert ty cz iń  2" 10 J  *8 
m rn l meczu tenisowego Tolsk., —Czec. 
wacja. 20 23 — W iad. sportowe. 20.■'O — Prze 
gtad polityczny. 20 50 — Di ennik wieęz.
•;j oo _  W esoła Syrena — „Przeg ąd nm io 
ws " M H em ara * udz. 11. O. 'onćw ny 1 M. 
Modze. ( 1 sk ej 2130 — Z drisiejsze ' tw ór­
czości muzycznej ł wowa. 22,15 — Muzyka 
taneczna 22,55 O statnie wiadomości. 23,00 — 
Tańczymy. ____

M B

Druga „matura" złodziejska 
„profesora" lipmana

Pollrja zlikwldowata niebezpieczną bandą 
złodziei rowerowych

T F A T R  I M U Z Y K I
TEATR M IEISKI NA POHUŁANCF.

— O w cle Letniego !> » ....... Teatru Miej
•kiego w ogrortole po-Bcrnardyńsklm . W
dniu dzisiejszym w sobotę wieczorem o g. 
8 In nastąpi otw arcie letniego sezonu Teatru 
vl ej-skiego w ogrodzie po Bernardyńskim 
osia‘nią nowością repertuaru  komedią „żlo 
tv wieniec** z p. Jadwigą Żmijewską Ceny 
zniżone.

— Sw!qteczne popołudniowe prz iistuwie- 
nła w Teatrze I.etni.n — ju tro  w niedziele I 
vi poniedr alek po cenach propagandowych 
„Małżeńsl wo‘‘.

TEATR MU7YCZNY .LUTNIA*'.
— Dzisiejsza premiera w „Lutni", „Jutro 

Pcgoila-' — oto tytuł am erykańskiej krnto- 
cliwili. która ukaże się dziś no raz pierw 
szv w I utni** udział h 'orą: Halm irska, Wa- 
wrzkowicz, Wyrwiez W iehrowski t inuv 
P, 7ed«ta wienie irroz.naic.t ją balety z M Mar 
tńwną i J. Ciesielskim na erele. Ceny biletów 
wyznaczono specjalnie zniżone, t. zn. |p'nie.

Poyir>lmtn'ńwkl świąteczne w „l.utni". W 
niedzielę i poniedzia' k o godz. 4 pp Teatr 

I u*ntn“ dale dwa ostatnie przedstawienia 
przezabaw ni j op. Hlhscha „Tancerka z Amda 

luzji**. Ceny propagandowe od 25 gr

KUka lal temu policja poczyniła nlez 
wykłe odkrycie, przypominające fragmenl 
słynnej powieści Dickensa „Dawid Co  
operfield". Natrafiono mianowicie na pod 
daszu domu Nr, 30 Drzy ul, ZawalneJ, w 
którym utrzymywał wówczas podejrzaną 
knajpę słynny włamywacz wileński LId 
man Solecznik, potajemną szkołę... zło- 
dzieiskę.

Na strychu w niedużym Izolowanym 
pokoiku codziennie odbywały się .,wy 
kłady" „profesora" Llpmarja, których stu 
chato uważnie kilkunastu chłopców, rekru 
towenych wśród nędzy wileńskiej. W  
„szkole" wis*ały manekiny, na których 
młodociani adepci „kunszłu" złodziejskie 
go ćwiczyli zwinność palców Po odby­
ciu „kursu" Solecznik wysłał swych chłop 
ców na „praktyczne roboty" przy czym 
lwię część „zarobków"* zabierał souie.

Llpman osiadł wówczas za kratami, 
lecz „praca" lego nia poszła na marne.
Wychował caiy zastęp złodziei, którzy o 
becnle sę już „fachowcami' pierwszej kia 
sy, a nawet niektórzy cieszę się „sławę" | toniego Burbox oraz Mejłacha Bó-ko

ły  roweru, po czym tegcż wieczora dru 
gl tunkcjonariusz pobcji zatrzymał drugie 
go członka łeiże kompanii, |adęcego spo 
kojnie na skradz!onym rowerze ulicą N:e 
mlecką

JaK się okazało, byt nim l4-letm Lej 
zer Chaimowicz syn międzynarodowego 
złodzieja, odbywającego obecnie karę 
wieloletniego więzienia Moabicie berhń 
skim za szereg zuchwałych „Występów ’. 
Był to ten sam złodziejaszek, który w lak 
zuchwały sposóo skradł przed dwoma 
dniami rewer na oczach po/cianla.

Dalsze dochodzenie wykazało, że za 
trzymani chłopcy byli uczniami „proleso 
ra" Solecznika. Skradzione rowery dosłar 
czali swemu „mistrzowi", kióry już je 
spieniężał.

W  wryniku dalszego śledziwa areszfo 
wano Solecznika ,jego syna Motela L 
Chaimowjcza, Eawarda Rytela z zaułka 
Franciszkańskiego, L ejb ę  Kojlina (Juliu­
sza Klaczki 14), Pereca Izraelewicza, Ar

(Wielka 75)
Charakteyrstyczne, że jeden z aresi 

rowanych chłopców pochodzi z poważ* 
nej rodziny urzędniczej Chłoniec przy­
padkowo trafił do nieodpowiedniego to 
warzysfwa, zaś Solecznik już zajął się je 
go „edukacją".

Większość zatrzymanych odstawiono 
do Izby Zatrzymań. Solecznik, jego syn 
Mołel I iChaimowicz powędrowali do a 
reszłu cenfrałnegoc (c).

między narodową.
Okazato się. ie  w  tym toku Solecznik 

wypuScM na świat nową „maturę" złodziej 
iką.

Tym razem „profesor" łachu złodziei 
skiego ćwiczył swych słuchaczy w dokony 
waniu kradzieży rowerowych.

Po przejściu specjalnego przeszkol 
nia chłopcy w końcu kwietnia zabrali sie 
do roboty i w cim u niespełna 4 tygod 
ni „gwizdnęl1" około <0 rowerów, przy 
czym odznaczali sie niezwykła żuchwa1̂ ' 
cią. Przed dwoma dni mi jeden z młodo 
cinnvch członkówr band" skradł roweF na 
ulicy Niemieckiej, róq Dominikańskiej na 
or-ach obserwującego ao policjanta.

Policja prowadząc dochodzenie w i-prii 
wie ostatnich kradzieży rowerowych, któ 
re znowu przybrały masowy charakter u 
stalila, że ślady prowadzą na ulicę Koń 
ską 4, gdzie mieści się obecnie knajpa o 
sławionego „profesora". Dalsze obserwa 
cje doprowadziły do l*kwidacji niebez 
piecznej handy Właśnie dzień wczoraj 
szy był jej „czarnym dniem". Wieczorem 
wyv“*adowca policji śledczej zatrzymał je 
dnego z członków bandy na ulicy Lud 
wissrskiej 4 na gorącym uczynku kradzie | brów powinno być „kubków"

S u r e s t c w a n f e
Wczoraj do artykułu p. t. „Trzeba łro- 

chę zimnej wody ' wkradło się wiele błę 
dów korektorsk'ch. Niek'óre z nich spa- 
czają całkowicie sens zdań. Zamiast „nie 
przyczepiono powinno być „nie przy­
czynowo". Zdanie „Coprawda wiedzą 
jakże wszyscy..." powinno brzmieć w dal 
szym ciągu..., że Kraszewskiemu narazłe 
jeszcze nic karygodnego nie udowodnio­
no, lecz nikt nie staje w jego obronie 
W ostatnim podtytule zamiast „ , m-
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Z pomoci) głodnym i bezdomnym!
Onegaaj oaoylo się posiedzenie Ra 

dy Instytutu CARITAS Archidiecezji Wi* 
teńuciej, któremu przewodniczył ks. kan. 
Jan Kretow.cz, prezes instytutu. W wyni 
ku obrad uchwalono:

1) zorganizować w tym roku dw.e 
półkolonie wakacyjne dla najbiedniej­
szych dzieci W :lna, przeznaczając na ten 
cel około 5 000 zł.

2) wysłać kilkadziesiąt q zboża I ty 
siąc złotych na pomoc dla głodujących 
w Brastawszczyznie.

3) udzielić rożnych zapomog w Wil 
nie na kwotę 250 zl.

Instytut CARITAS postanowił nadto 
otworzyć w tym roku od wrześnie bursę 
dla młodzieży wiejskiej, uczęszczającej 
do szkół i terminatorów.

Za-ząd Caritasu rozpoczął łeż akcję 
opieki nad ulicznikami i bezdomnymi 
dziećmi, którzy w miarę możności ołrzymu 
ją (grupkam1) dożyw'anie i są przygotowy 
wani przez S. S. Marianisłki do pierwszej 
spowiedzi i Komuną świętej pod opieką 
ks. kan Kretowcza. Rada przyjęła bardzo 
przychylnie i obiecała poparcie projektu 
Zarządu, dotyczącego stworzenia dla mło 
dzieży ogniska (oratorium), gdzieby dzia 
twa mogła uczyć się jakiegoś rzemiosła 
pod troskbwym i fachowym kiei-owmcf 
wem zakonnym.

Największą przeszkodą w ro rwoju ak

cji dla bezdomnej młodzieży jssl brak od 
powledniego domu (na urządzenie takie 
go zakładu trzeba prosić Boga o natchnie 
nie nie dla jakiejś instytucji lub duszy 
szlachetnej, któraby na ten cel cboźny 
ofiarowała chociażby najskromniejsze po 
mieszczenie z ogródkiem.

Na zakończenie wyjaśnienie: w okre 
sie od kwietnia 1936 do końca marca 
1937 r. wydano w jadłodajniach Cariła 
su okoto 50 000 obiadów dla głodują­
cych. Bielizny, odzieży i t. p. zapomóg w 
naturze wvdano w Centrali na okoto 5000 
zł. Na półkolonie wakacyjne wydane rów 
niei około 5000 zt. Ogólnie na akcję cha 
rytatywną wydała Centrala Caritasu 
26.000 zt. bliższe dane będę podane w 
prasie.

Prezydium Archidiecezjalnego Instytu­
tu CARITAS gorące składa podziękowa 
nie Fundacji im. S, i J. Monłwiłłów na 
>-ęce J. W Pana Prezesa L. Osłreyki, za 
taskawe przyznanie, zapomogi na cele 
Caritasu w kwocie 400 (czterysta) zło­
tych Słokrołne Bog zapłać!

(Komitet „Caritasu").

Nasiona, sadzonki
poleca firma S. W tLPISItW SKI

Wilno, Zawalna 24.

MOTOCYKLE © ROWERY

P
A

Jutro prem iera  i RBrKSSSSK

TONI z WIEDNIA
Rei. Max N eufeld, twórca, .C sibi*. Słynny chór „W iener S e n g e rk n a b  nH

Marlena DIETRICH i Gary COOPER
w arcydziele 
wszechświat, 
sławy „MARftKKfJ|  n  Na edycja 1937 roku 

Następny program
Ś I Ł L i O S

naśladujcie mnie Ire n s  DUH& EH E L IO S  1 LdU.UlJ, a zrobicie karierą.
1 w ostatnim  w spaniałym film ie Ryszarda Bolesław sklego

T F n n n R A  ROBI KARIERĄ
■ ■ ■  U  K r  W  1 1  S H m  Nad program : Atrakcje i aktualia

POLSKIE. KINO Dziś pełna niefrasobliw ego hum oru  polska kom edia muzycznammm Amerykańska awantura
W roi. gt. Bodo, Nakonuizna, Ćwiklińska, Znicz, SlelaAskl I Frenkiel

Nad program  : Atrakcjo
i

I n *  w f *  i' Dziś. Najznakomitszy film m alei czarodziejki ekranu

ge*«K»J t u r n i  p v  T E M P L E
I I N A S Z E  S ŁO N EC Z N O "p. t.

Nad prógrnm UROZMAICONE DODATKI.

w
RADIO
APARATY © 10 10 © „RADIOSM0 TOR*

Obwieszczenie
kom ornik  Sądu Grodzkiego w Święci* 

nach Bazylko Stanisław zamiesakałj w ow ię 
cianach przy ul. 11 listopada Nr. 2, na zasa 
dzie art. 602 K P.C. obwieszcza, że w dinit 
20 m aja 1937 r. od godz. 11 odbędzie się licy 
facja publiczna ruchomości, należących do 
Teiesy Zanowej, w maj. Gierkany, gm. Duk 
szfsńskiej, pow Swięciańskiego, składają- 
cycl się z pianina kompletu mebli miękkich, 
kredensu, 12 krzeseł powozu, 8 szt. po rtre­
tów i sto lik :1 do kari, oszacowanych na łączną 
sumę 1382 i t ., które można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu sprzedaży w czasie wyżej 
oznaczonym.

Swięciany, dnia 12 m aja  1937 r.
Komornil . Bazylko Stanisław.

marki „F!at“ 7-osobow y.  
Oferty do adm . Kurjera W. 

pod „Fiat"

Były profesor
ieunego 7 zagranicz 
nycn uniwersytetów 
poszukuje na okres 
, ekacyjny kondycyl 
w m ajetku ziem skim 

na Wileńszczyźnie. 
Konwersacja francu­
ska i ęzyk angielski 
własną, szybką m eto­
dą. W arunki b. skrom ­
ne Zgłoszenia dla 
„Paryżanina", Admi­
nistracja .K urjera Wi­
leńskiego", ul. Ban- 
durski 4 W.Ino

Poszukuje się
w spólnika koiaka i  
k ap 'ta tem  około zt, 
10 090 do korzystne­
go in teresu  hand lo ­
wego, ma ąceqo dużą 
widoki rozwoju. Ofer. 
ty składać w Admin 

pod „Wspólnik*

K U P I  E
1 ju  wy na, mą V. OZ EK 
dla chorego. Dowie 
dzieć się w adm in 
Kurjera W ileńskleg 
od nod /. 9 —3 V» pp

| |  Tabela loterii „
6-ty dzień ciągnienie 4-ej kiasy 38 ej Loterii Państw.

i i II c-ągnienie
GMwne wygrane

f  Stała dzienna wygrana 5.0O0 
sl na Nr. 2464.

15.000 zł.; 103468 
I 10.000 zł.: 919U0 99335

2.000 zł.; 11132 24024 26778 
30399 44973 83123 10S841 151736 
151762 152999 161890 187135
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831 917 147156 707 95 148009 200 
505 627 56 713 999 149036 786 827 
995 150471 500 622 721 15150* 909 d 
153021 64 92 429 516 693 9F3 1540P1) 
305 457 520 80 155160 349 79 720 6 ) 
156225 183 734 158108 18 86 0P9 795 
885 929 19 158154 8 73 509 824 9u6 
159291 363 581 656 160576 89 161026 
413 788 162407 82 757 163301 88 532 
60 4 613 76 i 300 1 968 164141 204 
418 55 709 23 44 165058 257 770 906 
43 81 166126 71 275 456 739 167355 
403 673 723 915 168370 485 &31 814 
169122 75 374 481 525 605 86  179757 
98 344 172624 9 762 173009 41 308 
30 919 171038 225 976 175974 176528 
77 6u9 23 65 84 742 177384 >36
178425 94 518 609 793 840 81 179036 
197 237 326 51 552 66 863 985 1804r’6 
819 92 / K5 181125 297 853 98 941
182129 596 615 364 960 1 83247 316 
523 658 18423C 403 502 185319 186228 
320 588 788 815 940 187160 698 776 
84 813 968 183324 776 814 61 189508 
711 939 98 190038 137 478 913 30
191105 46 226 424 982 192077 2 10 12 
315 46 636 631 711 *94124 698 848 
59.

IV dągmenle
Główne wygrane

i,

S tała dzienna w ygrana
20X10 zl. na nr. 43165
10 ->00 zł. na n r. 183151
5.000 zł. na nr. nr 67828 77560 

79480 80926 176330
2.090 zł. na nr. n r. 3652 6247 16034 

i™ 21 36489 4595 L 70522 121037
1 13715 142uO0 143048 143252 157805 
167992 158120 186414 193895

1.000 zł. na nr. nr. 9773 12516
15412 17467 24500 29603 31641 38150
10778 42852 46225 52745 57986 62662
63994 79508 90413 92305 06473 97913
120793 126171 132703 14782? 152298 
160200 166102 167032 170777 192736

> •;. a i
Wygrane pa 200 zł,

34° 617 37 1573 926 53 86 2233 
981 5 3023 374 141 360 534 76 690 
983 5139 210 390 403 598 776 955

6104 859 7128 99 389 509 4G 834 8286 
328 70 574 640 83 774 9036 369 414 
511 685 10024 9 58 194 12112 211 21 
331 924 13162 2Ł1 505 805 23 75 
14099 186 G46 74 952 6 15001 307 13 
76 542 614 891 16024 106 10 347 535 
884 17075 188 889 18289 414 58» 787
93 948 19357 651 780 201u4 14 265 
320 733 21759 809 22265 312 40 820 
23127 99 378 421 779 937 72 24929
25381 646 819 928 26269 839 27359 
407 504 781 891 28137 581 922 £9047 
574 902 30090 339 544 742 31233 325 
48 593 716 899 32007 175 207 57 373 
806 26 33279 390 588 677 34112 243 
390 496 35718 36702 37853 210 38287 
S i l  836 934 39014 186 429 63 791 
40056 366 865 97 41308 89 571 89 745 
42072 341 5 455 70 589 648 935 43331 
510 44791 951 15011. 78 87 137 272
89 402 607 793 46311 585 951 47062 
310 593 806 94 18163 575 96 690 717 
76 49001 678 50255 79 790 807 51090 
122 402 88 596 620 837 52017 416 990 
53P70 124 268 86  663 54243 580 694
753 830 43 55070 125 260 539 926 48 
GG081 624 13 9 724 35 866  940 57219 
59 533 54 882 58061 574 60041 61421 
815 62209 437 505 641 853 88 92 916 
63634 76 819 991 C4014 36 220 334 61 
629 65409 52 66058 465 559 67303 084 
854 68036 320 49 69165 575 70616 “>0 
71025 85 124 255 70 386 72070 403
89 597 73083 570 74373 646 82 754u4 
73 512 606 747 37 875 76161 32 178 
553 826 83 77062 7G6 99 925 78103 
690 853 91 79429 808 50 996 80Ł13 
81049 301 72 444 780 1 911 82002 9
81 93 527 732 27 900 83209 572 649
820 969 84343 528 626 735 81 895 
985 85057 91 198 216 447 620 838 9 5 L
90 87031 378 623 741 88009 252 193
612 964 90032 120 72 357 452 683 725
849 91171 81 302 663 93135 217 195 
619 724 63 907 50 94403 958 95389 
536 96359 659 85 899 97217 80 365 
760 063 98018 58 74 684 99049 98 245 
490 512 898 100190 77 102029 206
853 922 103011 39 447 926 104181 275 
426 87 972 105122 712 106380 616 
775 107259 91 638 730 44 108417 520 
964 109036 409 96 686 995 110533 47 
745 111003 C41 112182 651 113146
409 512 724 114532 115210 369 4)8 
510 116657 822 919 117041 471 772
118565 95 119177 556 120185 892
121195 360 5u3 52 122201 420 797
8/3  123022 651 2 912 124102 528 89 
670 7551 125107 405 126283 428 609 
106 *3 33 834 127186 214 128 34 68£
754 875 128047 184 305 480 692 734 
ICO >39 50 73 129734 856 96 130083 
600 24 765 992 131513 132(86 529 39 
l i i  133174 236 331 13443S 628 135038 
405 136220 137134 367 665 138239 509 
668 984 133215 28 32 764 823 60 949 
143249 411 43 792 87" 141137 671
L42512 113273 398 144084 31 379 513
850 145690 146010 79 104 362 919 
147078 18 239 738 877 962 118114 103 
50 515 63 866  993 149100 696 150384 
812 86  981 151028 411 506 832 15209" 
221 "05 8<f7 93°. 153480 90 949 154102 
246 303 40 6 709 95J 155080 281 466 
663 956 156099 409 681 876 80 157829 
158070 7 636 92 4 782 832 45 159286 
488 H77 160117  209 558 770 161153 
339 457 600 779 162262 475 81 6 649 
982 16393* 16**687 553 858 78 165426
94 722 5 166758 825 167003 152 207 
9] 104 527 782 1 68126 1.69109 70 2C5 
5ul 610 774 945 17056? 73 716 19 
847 58 1711«3 522 8« 666  725 65 
172096 545 613 707 132 58 173O06 El 
629 902 174731 175398 176750 885
177251 413 63 .55 6«2 17815c 463 650 
611 866  179793 887 958 180931 78 
181511 835 58 182/04 49 908 18315/ 
355 64 418 755 184014 58 201 673 721 
835 59 185079 950 186206 326 14 120 
181177 459 905 188205 565 8 .  94

l! 0157 224 647 70fi 27 59 191147 
440 586 6>8 940 93 1..2037 402 193150 
226 8;0 194404 853 994

DOKTÓh Alt 1 s
Z y g m u n t

Kudrewicz
Choroby weneiyczno, 
skórne 1 m oczcplclo- 
we ul. Zamkowa 19, 
tel. 9-60. Przyj muta 

od 8— ’. 1 od 3—8.

DOKTOR MED.
J. Piotrowicz- 
JurczenKowa

Ordynator Szp. Sawloz
Choroby skórne, 

w ener czne kobiece 
Wllwłski 34. 11> IB M
Przyjmuje od 5—7 w

AKUSZERKA
t 4 9  r  |  a

Lakuerowa
Przyjmuje od 9 *an« 
do  ' wlecz. ul. J . J a ­
sińskiego 9— 18 róg 
O fiarnej (00 Sądu)

G ustowne m odne su ­
knie, szlafroki, szali­
ki, skarpetki, bluzki, 

bieiizr a, apaszki, 
pończochy — po.eca

W Nowicki -
Wi, "«i- 30

SU K Z L D A A J
niedrogo zrąD na 
dom  8X 16 w m Ł ui- 
kach pow. Dziśnień- 
skiego. Dowiedzieć 
się przy ulicy Dzlś- 

n.eńskiej Nr. 23

P L A C
do sprzedania  przy 

ul. Popowskiej 36. 
Pow ierzchnia 2500 m* 
Dowiedzieć się: Pió- 
rom ont 16 u właści­

cielki dom u

Lokal
do wynajęcia nada­
jący się na Diuro, 
stowarzyszenie, infor­
m acje u  dozorcy uł. 

W ileńska 20

LETNISKO
— pensjonat w maj. 
K am ionka, półtora 
kim . od st Ram ion­
ka kolei Wilno—Mo- 
lodeczno. L as. rzeka, 
kaskadów kl. Zgłosze­
nia: poczta Ostrowiec 
k/Wiina, Ludm 'ta Ma- 

twiejewowa

LETNISKO
odoajm ę dom  z kil­
ku pokoi, m ożna I 
pojeayńczo, m iejsco­
wość sucha w sosno- 
wvm lesle, w pobliżu 
stacji kol. Czarr y Bór 
Dowiedzieć się W '!no 

C iasna 6 - 1

Astrolama,
flan im e  r i przenoś­
nik — do sprzedania 

Piórom oi 2 m. 3 
w godz. 5—7 pp.

Starsza osooa
poszukuje posady, 
chętnie do dzieci 
Św. Jak u b sk a  4—6

R EDAK C JA i ADMINISTRACJA!
Komo P.K.O. 700 312 •

C e n t r a l a  — Wilno, ul, Biskup* Bandursklego 4. 
Redakcja: tel. 79—godziny przyjęć 1— 3 po południu 
A dm inistracja: tel. 99—czynna od godz. 9.30— 15.30 
Drukami^ tel. 3-40. Redakcja rękopisów nie zwraca.

O d d z l a i y t  N ow ogródek, ul. Kościelna 4 
Lida, ul. Zaniko ra 41 
B aranow icze , ul. Narutowicza 70

P r z e d s l a w l r l e t e >  Kteck, Nieśwież, Słonlm, 
Szczuczyn Stnłpce, Wotnźyn, Wllejka.

CENA PRENUMERAT Y m iesięczn ie ; z od­
noszeniem do domu w kraju- -3  z ł„  za gra­
nicą 6 zl. z odbiorem w administracji zł.2.6u. 
na wsi, w miejscowościach, gdzie nie ma 

a*zędu pocztowego ani agencji zt 260

CENY OGŁOSZEŃ; Zr wiers„ millmeti przed tekstem 75 g t., w tekście 60 gr, 
za teks en 30 gr, 1. nut* redakc. 1 komunikaty 60 gr. za wiersz |eJno>zp 
Do tych cen dL 'cz j się za ogłoszerta cyfrowe tabelaryczne 50“/o. Układ ogło­
szeń w tekście 5-cio lamowy, za tekstem  10-lamowy Za tresc c głoszeń I ru­
brykę .nadesłane* redakcji ni* oap o w ad a . Adndnistracja zaslrzeg lor^ieprkw* 
zmiany terminu druku ogłoszeń 1 me przyjmuje ta-irz -żeu  micj-ca. Ogło­

szeni: są przyji iowane w godz. 9 30 — 16.30 I 17. — 19.

Wydawuictwo ,K.urjei Wileński* ł>p i o ,  o . Diuk. .Zaicz*. Wilno. ul. Bisk, UanduiSkiego 4. tel. MU. R e d u k t u i  o d p .  Z y g m u n t  B a b i c z


